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nosteniem do domu 


Ks. STANISŁAW MAZURKIEWICZ 


Magister św. Teologji, Sędzia Prosynodalny, Radca Kurji Biskupiej, były Prefekt, wieloletni Proboszcz 

parafji w Dąbrowie Górn. Dziekan Dekanatu Dąbrowskiego, Tajny Szambelan Jego Swiętobliwości, 

były Kanonik Kielecki, po krótkich cierpieniach opatrzony Św. Sakramentami, zmarł w Panu 
dnia 15-go lutego r. b. w 40 roku kapłaństwa, a 64 życia. 


Eksportacja zwłok odbędzie się z plebanii w Dąbrowie Górniczej w piątek, dnia 17 lutego r.b, о godz. 6 
popołudniu, a pogrzeb o godzinie 10-ej rano w sobotę. 


Duchowieństwo Dekanatu Dąbrowskiego 
i Rodzina. 


= MIN. BECK POTRAKTOWAŁ 


BEZCZELNY WYWIAD HITLARA O POMORZU. 


WARSZAWA, 16.2. Dziś przed polu. nież częsta na łamach prasy, przewijał | wami zmiany statutu Europy nie doko- 


formę dopuszczalną w stosunkach mię. 
dzynarodow ych. Enuncjacje tego rodza. 
ju, niezależnie od ich znaczenia między- 
po raz pierwszy Ri na tym terenie Maja зата Ая i stosun- | jednak tą sprawą, "zk w PSR pra- narodowego, odgry muszą zawsze 
minister płk. Beck. kach polska - niemieckich. Kto ma czas|sy angielskiej, traktującym o sprawach | pewną rolę w bezpośrednich stosunkach 

Mówiąc o pakcie o nieagresji z Sowie- |i pieniądze, może robić propagandę. z tej dziedziny, wymieniona nazwisko | polsko - niemieckich. Stosunki te są bar- 
tami, jako o poważnym kroku naprzód|ką chce i zawsze znajdzie pewną kancierza Rzeszy. Niemiecka agencja u-|dzo proste. Nasz stosunek do Niemiec i 
w stosunkach sąsiedzkich, stwierdza, że | klijentów. Nie sądzę, żeby znaczenie te- | rzędowa w przedwczorajszym komuni- | ich spraw będzie dokładnie taki sam, jak 
był on potwierdzeniem i utrwaleniem |go należała przeceniać. Nikt jeszcze sło- | kacie przywróciła jednak tej enuncjacji | stosunek Niemiec do Polski, w praktyce 
dokonanej ewolucji stosunków między zatem więcej zależy w tej dziedzinie od 


dwoma państwami. Е Berlina, niż od Warszawy 
„Со da Ligi Narodów, oświadcza p. mi- Całem naszem postępowaniem wyka- 


nister, że praca na terenie Ligi- nie jest zujemy, że Polska gotowa jest da lojal. 
S. ФР. 


Ша Polski pozbawiona pewnych trudno- nej i twórczej wpsółpracy międzynaro 


, wynikających z chęci nadużywani dowej, jednak nigdy nie będzie igraszką 
sA św. Lim ji, Sędzia Prosynodalsy, Radca Kurji Bi- 


przedewszystkiem wielkiej dowolności w dzenie zakończyło się. Dyskusja odhę. 
REM Jego Świątobliwości, były Kanonik Klelecki, opatrzony Św. Hitler groził odebraniem Polsce Pomo- 


interpretowaniu traktatów mniejszościo- dzie się jutro. 
mister przypomina, że na ostat- Wieln posłów wyrażała w prywatnych 
Mówiąc o konferencji rozbrojeniowej, Sakramentami, zmarł dnia 15 lutego 1933 r. rza! 
minister charakteryzuje pokojowość pol- 


tego forum da celów, nie. mających nic w niczyjem ręku. 
wspólnego z tą organizacją. Dotyczy to Po krótkim expose plk. Becka posie: 
sesji Rady Ligi zmuszony był w do- rozmowach zdziwienie, dlaczego p. Bec 

syć stanowczy sposób ostrzec, że rząd skupiej, były Prefekt А, wieloletat Proboszcz рагай)! w Dąbro- tak miękko potraktował bezczelny wy- 
polski takich prooederów tolerować nie wie Górn., Dziekan Dekanatu Dąbrowskiego, Tajoy Szambejan wiad kanclerza Rzeszy Hitlera. Przetiei 
akg) isra Te ролт булун үп Н Eksportacja zwłok х plebanii do kościoła nastąpi w рід- 
nikająca z głębokiego przekonania poli- 

tycznego i bardzo istotnych cech narodu 


tek dnia 17 lutego, a w sobotę dnia 15 lutego о godz. 9 rano 
odbędzie się nabożeństwo żałobne, poczem nastąpi odprowa- 


СО MÓWIŁ HITLER: 


We wczorajszym „Kurjerze Warszaw 


alei Polsk: k koi dzenie zwłok na cmentarz miejscowy. skim" ukazała się następująca depesza z 
o гит карыш Сад Składając bold pamięci zmarłego Proboszcza, zwracamy Londynu 

o ady móch = са ас yeka się x apelem do wszystkich organizacyj społecznych i parafjan „кобунон „Karjeru Warszawskie :* 

ER ŚR = pić. П z \ у} dziś rozmowę z pl jertonem, któ: 

МЕҢЕ белаш omawianych róde о jak najliczniejszy udział w oddaniu ostatniej posługi Zmarlemu. raza зовем Уну uleren pojawi 

енедо ię w ostatn: unday Express“, 
Ору Ун А Komitet. obec oficjalnego zaprzeczenia pi 

Н Organizowania Pogrzebu. zad niemiecki autentyczności angielskiego 

Konferencje TEKstu wywiadu, mmieszczonego w sensacyj- 

P. BARTLA. ym brukowem piśmie, jakiem jest „Sunday 


press", korespondent nasz prosi! pulko 
nika Fthertona o wyjaśnienie fakiyczne; 


stanu rzeczy. 

Pik. Eikerlan, który odlatu uje intro. sama- 
lotem da Índyj, aby wziąć udział w wypra- 
wie naukowej na szczył góry Everesi, 
świadczył kategorycznie w słowach, 

NAD USTAWĄ SAMORZĄDOWĄ. Ka I оны ge 
_ [wiad jega z Hitlerem pojawił się w „Sund, 
WARSZAWA, 162. (Tel. wł.) Posic-|prowadzić wciągu dzisiejszego розіе- |Express" dokładnie w tej formie, w jakiej 
dzenie Sejmu przeciągnęło się poza pól- | dzenia. ZE Paz оа 
пос. Zaczęło się o godz. 3 popol. Był toj Ponieważ da prczydjum wpłynęło 150| A więc Hitler groził Polsce odebra- 
trzeci dzień debat nad ustawą хатога | poprawek, w tem Klubu Narodowego о- | niem Pomorza. Dlaczego więc tego moc 
dową. jest to najważniejsza ustawa po |kała 60, przeto zażądano głosu i tułaj | па nasze stery oficjalne nie piętnują?! 
usławie konstytucyjnej, Zaraz ва po-|BB. rozpoczął gilotynowanie przemó- 
WARSZAWA, 15.2. (Tel. wł) Do Sej- |ezątka marszałek ograniczył czas prze-|wień. Nie dopnszczono naprzykład do 
mu wpłynął projek! rządowy o kredyty |mówień do 15 minut. Po przemówieniu | głosu posła Komarnickiego, który chciał Wybory prezydenta 
dodatkowe do budżetn za lala 1951-32, |»ocjalisty Matuszowskiego skończyła się | wykazać sprzeczność nstawy z Konsty- KRAKOWA: 
1952-33. Projekty te da pierwszego bu-|dyskusja ogółna i zaczęła dyskusja |tucją, ani posła Wierczaka, który chciał 
dżetu ino się kredytów około 14| szczegółowa. przemawiać w obronie interesów polska-| Dziś we czwartek, na posiedzeniu 


WARSZAWA, 15.2. Od paru dni bawi 
w Warszawie b. premjer Bartel i konfe- 
tuje z przywódcami obozu rządowego. 
Wczoraj odbył naradę z p. premjerem 
Prystorem, a także z prezesem klubu BB 
płk, Sławkiem. W kołach politycznych 
przypuszczają, że rozmowy te pozostają 
w związku z rządowym projektem usta- 
wy akademickiej. 


Kredyty dodatkowe 
DO DWU BUDŻETÓW. 


milj. zł, z czego większość na renty in-| Ustawa samorządowa ma okolo 120 ar- |ści w Małopolsce Wschodniej, a gdy po- |rady miejskiej m. Kraokwa odbędą 
walidzkie i opłaty emerytalne, а do bu- |tykułów, a o godz. 11 m. 30 w nocy, kie- |seł Wierczak niedopuszczenie go do gło-|się wybory nowego prezydenia mia- 


dżetn za rok 1932-33 zażądano 45 mi piszemy іе slowa, omawiany był ar-|su nazwał hańbą, marszałek przywołał | sta Według rzewidywań = wybór 
2 czego 16 milj. na emeryturę, a 15 milj. | (укш 5%, Marszałek chce ustawe pree- | do porządku z zapisaniem do proto- | padnie na ЫЕ dr. Kaplickiego (жу- 
na bezrabocie. “odrana 


z XURJER ZACHODNI" czwartek 16 futego 1955 roku. Nr. 47. 


Krwawe walki uliczne w Niemczech 


Masowę zamykanie pism. 


BERLIN, 15.2. Z prowincji donoszą © 
nowych krwawych starciach, jakie wy- 
darzyly się w ciągu ubiegłej nocy. 

W Lipsku bezpośrednio po uformowa- 
niu się narodowo - socjalistycznego po- 
chodu wywiązała się ostra strzelanina 
między komunistami a hitlerowcami. Je- 
den z hitlerowców został poważnie ra- 
niony w brzuch. Kilku dalszych z kej- 
szemi obrażeniami musiano opatrzeć na 
miejscu. Dotychczas nie zdołano ustalić 
liczby rannych po stronie komunistó! 
Przybyłe na miejsce zajścią pogotow 
policyjne dokonało licznych aresztowa 
(konfiskując u wielu z uczestników star- 
«ia broń palną. 

О podobnej etrzelaminie donoszą tów- 
nież z Kolonji, gdzie dana kilka strza- 
Rów do przechodzącego ulicą pochodu 
hitlerowców. Ranny został przytem je- 
Hen z konwojujących pochód policjan- 
lów. Obecnie na miejscu pogotowie po- 
licyjne odpowiedziało salwą i obsadziło 
mutychmiast cały blok domów. W cza- 
sie obławy aresztowano dwóch komuni- 
stów, podejrzanych o napaść. 

REWIZJA U KOMUNISTÓW. 

Policja polilyczna dokonała rewizji w 
1okalu frakcji komunistycznej w gmachu 
Reichstagu, gdzie odbywało się właśnie 
rebranie delegatów organizacyj zawo- , ч ek CH пысай шешеп 
dowych. ей naya мш  () pobór rekruta na rok 1933. |22 dm e ake шшш 
obrady miały charakter akcji antypań- . wątpimy, że obecnie, kiedy szerzy się grypa, 
жее. Policia манто ДЫ ОЫНА Ciekawa dyskusja w Senacie. 

100 osób. W binrach frakcji komani- 


t kilka uż 78 
Хош PRON nię przeć ia meber: 
А я . + Epa gl Jen pezet) есщ става: 
stycznej skonfiskowano wiele małerja-| WARSZAWA, 15.2. — Dziś o go-| Drugi przemawiał imieniem P.PS. 
łów obciążających. Przewodniczący |dzinie 10.30 zebrał się Senat. Na pier- |е. Dębski, Oświadcza on, że socja-| NĄ KANWIE. 
Reichstagu, Goering, udzielił zezwolenia |wszym punkcie porządku dziennego |liści głosować będą przeciwko usta- 
ва przeprowadzenie rewizji. był projekt ustawy o poborze rekru-|wie, właśnie z tego powodu, iż na te- 0 t t c d 
ZAMYKANIE. PISM. ta na r. 1955. Po referacie sen. Potoc-|renie międzynarodowym gromadzą S aini czar asz. 
a z С kiego (B.B.) zabrał głos sen. Woźnic-|się ciemne chmury, a obecne rządy | Na dlugie wieczory zimowe niema mil. 
Prasa donosi o szeregu nowych zaka- szej rozrywki jak zdrowy, mocny sen, który 
апд jedynie przez wypicie pół 


Znów wybuch 
W GAZOWNI. 
BERLIN, 16,2. Z Frankfurtu n. Me- 


nem donoszą, że w gazowni wschod. 
niej nastąpiła wczoraj ekeplozja w 
znajdującej się w stanie budowy in- 
słalacji do rafinerji gazów. 


Q CZEM NALEŻY PAMIĘTAĆ 
РО! GRYPY.. 


)DCZAS 

DALSZA DYSKUSJA prane 
innych chorobach gorączkowych, należy 
kłaść specjalny nacisk na odpowiednie od- 
NAD USTAWĄ AKADEMICKĄ. ст Шот о ыу 
to, by podawać choremu tylko leltkostrawny 
WARSZAWA, 152. Sojmowa komisja, wania prołeeotów i istnieje uzasadniona | wanie narządów бештей т Лг 
wiatowa prowadzi dziś od тата dy-|obawa, że będzie zastosowana w peł almak strony należy zapobiegać zanikowi 
а дош ustawy о szkołach |do skrępowania samorządu rady wydzia- дена ci aiw Sz улы GEY 
akademickich. © А2 Д А ‚_ ш. |dzo osłabia ich kilkudniowy brak odpowied. 
Przy 211. 15 i 16, obejmującyck po- następnie posłowie Pio-|niego pożywienia. Wiadomą również јен 
stanowienia о radach  wydziałowych, |trowski (PPS) i Bryła (Ch. D.), ks. Szy- |zzeczą, że nawet przy lekikioj chorobie ga. 
przemawiał najpierw prof. Komarnicki |delski oraz poseł Winiarski, który. uwa: | riczkowej organizm nasz nio znosi секин 
(КІ. Nar.), zaznaczając, że uprawnienia | га, że oddbranie Senatowi uprawnień w т kie: засч Hita i RERA 

rady wydziałowej zostały tylko o tyle|sprawie nsdawania doktoratów, obniża |polraw, powodujących: obstrukcję. 
rozszerzone, o ile uszczuplono komne-|nietylko powagę Senatu, ale i tamegof Nie kaczy będzie zastanowić się nad 
iencję Senatu, sprowadzając jego upraw- |stopnia nankowego, tj. dokloratu. 
nienia jedynie do spraw gospodarczo -| Zkolei przysiąpiono do dalszych arty- j 
adminisiracyjnych. Detyzje rad wy-|kułów, obejmujących przepisy o dzieke- 

działowych są uzależnione od ministra. |nach uniwersyteckich. 

W tych warunkach nietylko ogólny sa-| Na wniosck posła Czumy większość, 
morząd uczelni, ale i samorząd wydzia-|która ma nakaz jak najszybszego prze- 
łowy staje się fikcją. biczowania ustawy о szkołach akademi 
Prof. Stefan Dąbrowski zauważa, że|kich, uchwaliła wbrew głosom opozycji |pożywienm, wplywa dodatnio na wzmożenie 
w walce rządu z samorządem szkół aka-|dyskniować nie nad poszczególnemi ar.] odporności organizmu. Takiam naturalnam 
demiskich jest pewna taktyka wojsko- |tykułami ustawy, ale nad całemi dzia. |pożywianiem, którego nie powinno zabraknąć 


р К д w żadnym domu, zwłaszcza w okresie gra 
wa. Zosiałą ona zastosowana w celu osu- |łami. sującej grypy, jesi doskonała witaminowa 


odżywka Owvomaliine, którą zdaniem wy- 


wybitnych pacyfistów niemieckich, aby.nia się przytem nazwiska publicystów 
uniemożliwić im wystąpienia zagranicą, | Lehmann-Russbuelda, Osietzky'ego i in- 
oprócz Helmutha von Gerlacha wymie- | nych. 


ki imieniem КІ. Ludowego składu de-|nie dają gwarancji, iż potrafią prze- 
збх prasowych, wydanych ostatnio przez |klurację, iż Klub uznaje w całej peł-|prowadzić skuteczną obroną. Przy |да s 
władze policyjne. Zawieszeniu uległo m. |ni konieczność utrzymania silnej ar- |tych słowach zrywa się ze swega miej | butelki czystej Мает не GR 
in. czasopismo polityczno - eatyryczne|mjj dla obrony granic państwa, pod-|sca wiceminister spraw wojskowych PAR Ee ой. Тартма за 
kierunkn lewicowego „Die Ente”. Dalej | kreśla jednak, że armja nie może słu- |gen. Składkowski i woła: pasowy. I zawsze ze znakomitym sknkievi. 
uległ również zawieszeniu organ nięza-|żyć (а wewnętrznych rozgrywek po-| — Со pan mówi? Marsz. Piłsudski | Nie wiadomo, jakie licha padkuaiło pana Dyo 
leżnych związków zawodowych „Die jlitycznych i opanowania władzy |піе potrafi obronić Polski? plzego miesiąc temu, aby zagryźć normokią 
Gewerkschaft". Pozatem zawieszono za|przez jedną grupę, czy jednostkę.| Sen. Debski: озна разамі үннер с А 
obraźliwe odzywanie się o rządzie Rze-|pomimo stosunków wewnętrznych w| — Dziś wszyscy się zasłaniają mar- | рап Dyonizy pochrapał piętnaście zełnut, 


Bzy organ сещтоуғӯ „Neisser Zeitung" i|kraju, Klub Ludowy głosować będzie |szałkiem Pisłudskim i prok. Grahow- | стел zerwal się nagle z łóżka | krzykn 
pocjalistyczne pisma Meklemburgische za nstawą, stojąc na stanowisku, iż|ski i min. Michałowski. Marsz. Pił-| = 1а (A SWE CT ne, 
IWolkszeitung". Zakazowi ulegly także |wohec sytuacji na terenie ROP 4 Sudski sam nie obronił Polski w 1920 | "zgznie ło dotyczyła mieszki 

d 


iki i s в + а 2. Zdanie to dot. i? leszkaj. ех 
Sza komunistyczne w Turyng. rodowym trzeba, aby jaknaiwiększa |roku, ale musiał się odwołać do spo- | ścianę GAL hana Nichymi РОЧ а) 
iWirtembergji. 


ilość reprezentantów SS lała к Ж 15 Я s jego KE RER у, ЖУ 
BNIE è wyraz temm, iż w razie niebezpieczeń stawę o poborze rekruta uchwa-| Pan Dyonizy włożył jedynie maz. е, 
DUSENIE БО р stwa cały naród stanie w szeregu i|lono, poczem Senat załatwił jeszcze pia ааа ae 
Władze policyjne postanowiły ode-|pie da sobie odebrać ani piędzi ziemi. |szereg spraw zupełnie drobnych. 


brać paszporty zagraniczne szeregowi A = x 
Bierny opór w Sowietach 


Prezes T. N. S. W. кс АГУ. kadry, trip 
U WICEMIN. PIERACKIEGO. Tłumienie samodzielności ukraińców i białorusinów. 25А las ale «ме. Wenolo me być. Jesl 
i = 1 беша? 
Prezes zarządu głównego T. N. S. RYGA, 152. Z Moskwy donoszą: Cen- | kraiúskich, a wysyłają na prowincję wy- ENIE St In jezdem slaroza- 
(W. prof. Władysław Grabski przyję- | tralne władze sowieckie są pow za- | łącznie komunistów rosyjskich. W Char-|konny zraelila, może jest, może niema! 
ку był w dniu 9 bm. przez wicemini- |njepokojone  ożywieniem działalności |kowie z kilkuset komunietów, zgłasza- | = То ja ponu szanownemn daje słowa 1; 


stra WR. i OP. p. Kazimierza Pierac- czynników nacjonalistycznych ma U-|jących się do władz, wydelegowano je- Одер йүс еы шү 
kiego. Р. prezes Grabski omawiał z 


„Рт a krainie, Białej Rusi i Sh Komu-| dymie 19, których uznano za pewnych | ga SE ik; i A 

p. wiceministrem sprawę wBpółprA- | niści ukraińscy otrzymali z Moskwy © | pod względem politycznym. — Panie Stępnial pierwszego асте. 

Т. N. S. W. w realizacji reformy |strą naganę za niewykonanie planu do-| W Mińsku rozpoczęto nagankę na bia- Кое kiedy ni ROEE) 
szkolnictwa średniego oraz przedsta- | staw zbożowych. Kilkunastu wybitnych |łoruską akademję nauk oraz wydalono 2 ы 
wil trudności, jakie wynikły аак komunistów ukraińskich zostało odwoła- |z komisarjatu rolnictwa kilkunastu wyż-| — То mnie nic nie obchodzi. Ja kocham 
mczycielstwa szkół prywtanych w | nych ze stanowisk, a na ich miejsce wy- |szych urzędników pod zarzutem łączna- |laniec! __ . * 
związku z tą refonmą. delegowano z Moskwy drugiego векте- |ści z nacjonalistami. Należy dodać, де} sn Anzio e ортааста 
tarza biura politycznego W. K. P. Posty- | premjer sowiecki Mołotow oświadczył wj" Ale pan Stępień nie dał się zbyć byle czem 
szewa wraz ze sztabem wypróbowanych |swojem przemówieniu na ostatniem ро- || na poparcie swej prośby wywrócił p. Pie. 
komunistów, którzy mają zastąpić u-|siedzeniu С. І К, że przeciwsowiecka |trnszce kredens. 
kraińców w administracji sowieckiej w | działalność separatystów wzmogła się w 
Charkowie. ostatnim czasie nietylko na Ukrainie i 

Celem przełamania biernego oporu | Białej Ru i = Es 
ludności ukraińskiej ogloszono mobili- | zerbejdżenie i Turkiestanie. Wśród ta- | tańczy! Rear EEU Hop, Ae 
zację komunistyczną związku młodzieży | tarów nadwolżańskich propagandę sepe- |" Sde: Ee берса ШОШЫП się kuniecznie 
jednakoważ władze partyjne dyskwali- |ratystyczną prowadzi tajna orgenizacja | -zardasza w cztery pary, wobec tego pan 
fikują zgłaszających się komunistów u-|„Musawat* a w Azji Środk. „Ałasz Orda” | Pietrnszka RA był zaangażować da 

оја rodzinę. : 

Wezi Mikey: w fakt śpiewa. Dyonk 
zego trwaly dobre dziesięć minut i przerwał 
je doplero p. posterunkowy Majewski, spro- 
wadzony przez przylomną służącą. Г 

Ponieważ eniuzjasta tańca nie chciał skoñ. 
czyć zabawy, odprowadzono go da komisar- 
jatu, skąd trafił do sądu grodzkiego. _ 

Za majście i zdemolowanie mieszkania p. 
Pietruszki skazany zastał па 2 tygodnie a- 
resziu. А 
Po ogłoszeniu wyroku sędzia zapytal ska- 
zańca: 

— Dlaczego właśnie czardasza kazał im 
pan tańczyćł 

— Lubię ten ianiec, bo 3 lała aledzialem 
w węgierskiej niewoli. 

Ale obecni na sali znawcy twierdzili, że 
prawdziwą przyczyną była ta, iż spiryłus 0- 
raz śliwka zamieniły się w żołądku p. Stem- 
; : зја w prawàziwą węsiergką śliwawieę, kis 
5 R ra wiadomo, wywołuje wesołość i e 
]) wraz zę swym rodakiem Fretzem puścił =a aerapla- | nienię heztroskiej zabawy Z 
Any aa wysokości ś—5 tss. meirów, 


А 
— Со pan sobie życzy, panie Stępniak, 
co? — zapytal z koldry zaniepokojony 
nieco pan Pietruszka. 4 
— Smutno mnie jest! Plakać się chce! 
— Kio pana zabrania? płakaj pan, jak 
dzieciak! 


Jupoński przedstawiciel w Lidze Naradów 
Matsuoka otrzyma! od swego rządu pełno- 
mocnictwo na oświadczenie, że Јаропја wy- 


stapi z Ligi Narodów, gdyby im эр, 
miekorzwaśnia dla onanii say | 


Szwajcar Willi Farner (po kewe, 
= nop ы 


„KURIER ZACHĦHODN F czwartek 16 lutego 1933 rokn, 


HISTORYCZNY CZYN 


Rarańcza! 

Czy 10 jest tylko nazwa miejsco- 
wości, pod którą polski walczył żoł- 
merz? 

Nie. Rarańcza — ta symbol, to wy- 
raz prawdziwej woli Narodu, to w 
wojnie światowej pierwszy polski 
czyn polskiego żołnierza! Czyn do- 
kanany bez czyjegokolwiek obcego 
rozkazu. moin onae разе. айа chic życie odda- 

Piętnaście lat upływa od Че] pa-| 1151 Mumi moralny i taktyczny. Cały 5 ја ci, со życie 
miętnej chwili. 15 lutego 1918 roku, 
gdy dwa pułki Żelaznej Brygady na 
czele ze swym wodzem generałem Jó- 
zefem Hallerem, przebiły się przez 
Iront austrjacka - niemiecki. 

By uprzyromni sobie znaczenie 
tegn wiekapomnega czynu, należy 
rzucić okiem wstecz. 

А więc: manifest dwóch cesarzy. 
Polska beselerowska. Połem rewolu- 
eja rosyjska i Brześć. Mocarsiwa 
ceniralne oddają trakiaiem Chełm- 
szczyznę i Polesie polskie Ukraini 
Teraz już jasno widać, czem jest akt 
5 listopada 1916 r. i jaką waniość ma- 
ją dążenia polskich t. zw. aktywi- 
stów, wiążących losy Polski z sukce- 
sami oręża państw <entralnych. 

W całej Polsce wybucha oburze- 
пе. Największe jednak wrażenie wy- 
wiera Brześć w legjonach. Więc ich 
wszystki wysiłki poszły na marne? 
Krew przelana na próżno? Nie, to 
niepodobieństwo! Należy coś przed- 
siewziąć, należy działać bez zwłoki. 
Ale со рїн 

Narada w Mamajowicach. Płk. Zie- 
liński radzi demobilizację. Bryga- i Н ое м 
djer Haller i ppłk. Żymirski mówią o JAK BUDAPESZT ŻEGNAŁ HR. APPONYLEGO. 
przedarciu się da Rosji i połączeniu | Da podwoi parlamentu węgierskiego, gdzie złożono zwłoki wielkiego działacza węgier- 
z organizowanemi tam onpusammi | skiego, zmariego w Genewie, podążyły tłumy Węgrów, by złożyć hałd jego pamięci. 
polskiemi. Młodsi oficerowie stwier- 
dzają nastroje bojowe II Brygady. 

I wreszcie rodzi się pierwszy praw- 
dziwie polski czyn zbrojny! 

Szczegółowo opracowano plan. Ato- 
fi zachodzą nieprzewidziane przesz- 
kody i plan udaje się tylko częścio- 
wo. 

Druga Brygada rusza. Niby to noc- 
ас ćwiczenia. Wszystkie jednostki 
Brygady mają się połączyć na dro- 
dze z Śadogóry do Rarańczy. Drugi 
i trzeci Balic piechoty minęły Sado- 
górę, Artylerja i tabory niestety u- 
grzęzły w błocie fatalnych dróg. A 
Auetrjacy coś przewąchali. 


walkę na śmierć i życie. 
General Józef Haller w 15 roczni- 
се Rarańczy w odezwie, wydanej do 
swych żołnierzy, tak a iem pisa 
żołnierze! Z dumą możemy spojrzeć| i honor żołnierza! 
na (шаста dolę narodu naszego i naszą] ү оу Е 

martyrologję! Z pogardą naiomiast naj | oby zawsze w Polsce triumf pra- 
to zło, co chcialo nas shańbić i spanie-| wa i godności odnosił zwycięstwa nad 
wierać. Nasz żołnierski krwawy protest|ohydą i gwałiami! W walce о to cały 
przeciw Brześciowi, w obronie sodnaći| Naród powinien się zjednoczyć! Te- 


i sprawiedliwości, zgodny i zjednaczony, 
znalazł się w jednym obozie po stronie 
koalicji przeciw gwalciciclom i zbrod- 
niarzom brzeskim. Zatriumtowało prawo 
narodu, zatriumiowała godność narodu 


wierzący w zwycięstwo pruwa!li pod Rarańczą. 


Rozmowy marsz. Piłsudskiego 


ze Stresemannem. 


W trzecim tomie pamiętników Strese- [sa] w swym pamiętniku: 
mana, który się wkrótce ukaże, znaj- Prowadziłem w Genewie długie ro- 
dziemy szereg stronie odnoszących się| zmowy z Piłsudskim i Zaleskim. Oby- 
do Polski, Najciekawsze są rewelacje of dwaj ci politycy zdają sobie sprawę 
jego rozmowach z istrami marsz. РЙ-| z tego, że Polska nic wytrzymałaby no 
sudskim i Zaleskim w grudniu 1927 r.| wego rozszerzenia swego terytorjum, 
Było to podczas wielkiego naprężenia| że ma ona za duża mniejszości, W ro- 
stosunków polsko - litewskich, Strese-| ku 1918 Zaleski widział się z Lloyd 
man rozmawiał z Briandem i pisze o tej| Georgem i zażądał od niego, aby nie 
rozmowie: tworzył Polski zbyt wielkiej. Jesi 


I stało się! „Mówiąc o granicy miemiecko - pol-| rzeczą pewną, że Zaleski nie wyda 
15 lutego 1918 roku wybuchła wal-| skiej oświadczyłem, iż została ona skre| wojny Rosji. Zapyłałem się Piłsndskie 
\ ka pod Rarańczą. Przez front ай- go, czy jest prawdą, jakoby Polska 


sirjacki przedarła się tylko piechota. 
Artylerję, tabory rozbrojono. Do- 
wódeów wysłano do Marmarosz Szi- 


6 


miała pewne zamiary w stosunku do 
Prus Wschodnich. Piłsudski odpowie- 
dział, że rząd jego nie może być od- 
powiedzialny za słowa pięciu czy sze- 
ściu warjatów, iż kraj jego pragnie z 
nami dobrych stosunków, potrzebu jąc 
pożyczek i pomocy ekonomicznej oraz. 
że gotowy jest do rokowań w sprawie 
prawa osiedlania się Niemców i zaga- 
dnień politycznych tego rodzaju. Pil- 
sudski zgodził się również na to, aby 
Palska zrezygnowała z prawa wykupu 
i rozumie on, że my pragnęliśmy po- 
zosławienia w korytarzu Niem: Я 


et. 
Generał Haller zostawił do cesarza| już od lat nasza koncepcja w tej spra- 
Karola list, w którym m. in. pisal wie jest znana. 
Z powada haniebne] zdrady, jakiej do.| W sprawie tych problemów wachod- 
| USC Би ustrja ieme; wol swego З Н ї i 
ak zwanego sojusznika, jakim byé miala] ich miałem wpofkania z Chamhexlar: 
Polska — dłuższe pozostawanie jonów | пет. wydawał mi się zbytnio temi 
Polskich w armji austrjackiej nie Непје z| rzeczami interesować. Oświadczył mi 
godnością Narodu i Żelnierza polskiego“, jednakże, iż wolałby, abyśmy doszli 
Nie мөтү tu historji Żelaznej| z Polską do porozumienia, Rozmawiali 
Brygady, więc krótko: piechota prze-| śmy bardzo otwarcie w sprawie gran 
szła. W Rosji przyłączyły się do od-| ey niemiecka - polskiej. Chamberlai 


wicy, jak i na lewicy, a więc we wszy- 

stkich ngrupawaniach polskich w Ame 

тусе pragną tego, aby [Ignacy Pade- 
rewski zostal prezydeniem Rzpliiej 

Polskiej. 

Wagóle o ile tutaj w kraju w lej 
kwestji jest cicho — to zagranica in- 
ieresuje się tem zagadniemiem nie- 
zwykle żywo. Mówią też w Ameryce, 
że w razie wyboru Paderewskiego na 
prezydenta Rzplitej — Ameryka zo- 
nuluje polskie długi, a conajmniej u- 
dzieli Polsce takich ulg, jakich w in- 
nym wypadku nie mamy żadnych wi. 
doków uzyskania. 

W zakończeniu swych uwag, p. Ma- 
deyska wyraża nadzieję, ż 
czrństwo w kraju zainteresuje się bli- 
żej tem zagadnieniem. 

Poza niezmiernie ciekawą samą infor- 
macją. ciekawem jest i to, że zamieszczą 
ją z nieukrywaną sympalją sanatyjny 


М. LEWIN... „INEORMATOREMć, 


Czytamy w „Polonii: 

W ubiegłym tygodniu „Kurjer Po- 
ranny“ ogłosił rzekome „rewelacje“ 
о tem. jakoby poseł dr. Liebermann 
i b. minister ZAiEchowaki przeciw- 
stawiali się uzyskaniu przez rząd pol- 
ski pożyczki wę Francji. „Kurjer Po- 
ranny” nie podał jednak nazwiska 
informatora”, kióry miał zeznawać 
na sądzie marszałkowskim, 

Dziń nazwisko tego „informatora“ 
stało się głośne. Antorytelem tvm dla 
Kurjera Porannego" jest Mojsze 
lewin. zamieszany wraz z wybitny= 
mi sanatorami w alerg pszczyńską, 
бгу тех składał zeznania w sądzie 
marszałkowskim. 

Lewin  rozporządzający poważne: 
mi wpływami finansowemi dzięki po- 
parciu B,B. obecnie zlikwidował swa 
je mieszkanie w Polsce i emigruje. 


„TAJNY DETEKTYW“ 
WYCHOWUJE. 


„Kurjer Ostrowski" pisze: 

Ostatnio przychwycone w Ostrowie kol- 
porierki fałszywych pieniędzy, Marja Różek 
(„Czarna Mańka”), Marja Abramczykowa i 
Magdalena Schneider душу, że na ро- 
mys) fabrykowania falsyfikatów wpadly pa 
przeczytaniu w „Tajnym Defektywie" pon- 
czającego artykuin o innych ialszerzach; 
miały one nłatwioną działalność учес po- 
siadania dokładnej recepty na wyrób pienię= 
dzy wraz z fofografjami form do ich olles 
wania, 

Tak samo wlaściciel nielegalnej gorzelni, 
przychwycony w okolicy Grabowa, przy- 
znal, że oparlszy się na opisie aparatu da 
pędzenia spiryusu, podanego przez „Tajne- 
go Detekiywa*, skonstruował sobie taki sam 
apnra i konkurował nie bez powodzenia z 
Państwowym Monopolem Spirytnsowym. 

„A.B.C.“ zaś donosi, że aresztowani 
świeżo w Poznaniu fałszerze monet 
także z tego źródła zaczerpnęli nauki. 

Jeden z oskarżonych, Alfons Jankowski — 
pisze „A.B.C.“ — iwierdził, że na myśl fnl- 
szowania pieniędzy wpadl po przeczytaniu 
artykuła i obejrzeniu jlustracyj w „Tajnym 
Delektywie*. 
O 


25.000 
DLA AKADEMIKÓW. 


Wspaniały dowód  prawdzłwezo 


działu gen. Hallera inne oddziały pol| sądzi, że likwidacja tej sprawy zagwa-| którzy tam osiedli, aby unikać zala- 
ski maju 1918 r. nastąpiła bitwa| rantowałaby pokój na wschodzie i nia naszego kraju prze nową falę imi- 
kaniowska, zakończona naszą poraż- | stahilizowałaby stosunki między oby-| grantów. 

ką, Oddziały rozprószyły się. Dały| dwoma państwami". Zdaje się, że Stresemam wiernie odda- 
jednak początek kaza formacjom| Niemcy spekulowali widocznie na to,|je nietylko ireść, ale i styl oświadczeń 
na Murmanie, w Syberji i we Fran-|;e Polska zagarnie Litwę, a wtedy oni|Piłsudskiezo. Dziwne, że prasa sanacyj- 
cji, Dały początek regularnej armji |zażądają dla równowagi — Pomorza. |na nigdy nic nie podała o tych „długich 
polskiej. To dużo, to bardzo dużo. Tka dni później Streseman zapi- | rozmowaci 
A czyn Rarańczy dał jeszcze wię- | az 


Ars Чүш эзле Dara) [Т lmaty Paderewski zastanie nrozydoniem 


Rarańczą, słyszana wszędzie. Dźwię- 
ki ich głęboko odbiły się w sercach 
Rzeczypospolitej Polskiej ? 
Od bawiącej od dwóch miesięcy w 


polskich. Rarańcza bowiem nie była 
żadnym papierowym świstkiem czy 
memorjałem, doręczonym temu, czy 
innemu władcy. To był czyn, stwier-|Polsce p. Ellen Madeyskiej, Polski-Ame- 
dzający, że Polacy nie godzą się па |rykank:, stale mieszkającej w Ameryce. 
ea dokąd też w najbliższych tygodniach 
powraca krakowski „IKC“ otrzymał list 
charakterystyczny dla nastrojów ame- 


żadne kompromisy z zaborcami. To 
było przekreślenie polityki aktywi- 

tykańskich wobec spraw polskich wogó- 
le, szczepólniej zaś znamienny dla po- 


stów, przypieczętowanie ich bankru- 

etwa. Ко była pierwszym real- 

nym dowodem, że Folska stoi przy d 

boku aljantów i tu Jej miejsce |glądów i prądów w łonie Polonji ame- 

istotne. rykańskiej. WI 
A jakiż to był wielki atut dla na-| Nasza rodaczka z Ameryki zajmuje 

szych dyplomatów! się w swych uwagach przedewszystkiem 
I jeszcze jedno: Rarańczą, to sym-|stosunkiem społeczeństwa polskiega w 

bol honoru polskiego zołnierza. Żoł-|krajn do wielkiego artysty i patrjoty, 

nierz Drugiej Brygady wypowiedział ||gnacego Paderewskiego, który — ja 

otwartą walkę ohydzie, gwałtowi i|io p. Madeyska z całym naciskiem pod- 

zdradzie, popełnionei w Brześciu, |kreśla w swym liście da redakcji — „ma 


tak wyrobione poważanie w Anglji, we 
Włoszech, we Francji, a przedewszyst- 
kiem w Ameryce". 

А dalej pisze nasza rodaczka zza Oce- 
anu dosłownie: 

W Ameryce już obecnie niektórzy 
robią zakłady o to, czy przy nadcho- 
dzących wyborach prezydenckich w 
Polsce zostanie Ignacy Paderewski wy- 
brany prezydentem Rzplitej. Nie czy- 
nią łych zakładów Polacy, ale rodo- 
wiei Amerykanie, którzy dla Paderew- 
skiego żywią niezwykłą cześć i powa- 
żanię i sławinją Go na równi z naj- 
znakomitszymi Amerykanami. 

i ś tyczy samycsh Polaków 
zh — to zarówno па pra- 


słosunku spoleczeńsiwa do młodzie- 
ży akademickiej stanowią wyniki 
zbiórki podjętej przez Biuro оріаї 
akademickich. ma. 
Akcja prowadzona od dni dziesię- 
ciu jedynie za pośrednictwem 3-ch 
dzienników warezawskich, poe ат 
nacyjna udziału swego odmówiła), 
zgromadziła w redakcjach, Bratnich 
Pomocach i na koncie czekowym B. 
O. A. — ponad 25.000 zł. Д ў 
Pieniądze te ро uskutecznieniu, nie 
zbędnych formalności wpłacone zo- 
staną do kwestur wyższych uczelni. 
Judzenie prasy „sanacyjnej” i bru- 
kowej mie zdołało ochłodzić uczuć, 
jakie społeczeństwa stolicy żywi dla 
swej młodzieży. 25.000 zł. w dzisiej- 
szych czasach, niebywałej nędz 
wśród inteligencji polskiej, 25.000 zł. 
zebrane. nie przy pomocy egzekuto- 
rów, komorników, przymusu, da któ- 
rych społeczeństwo nasze пак już 
przywykło, świadczy wymownie о 
serdecznej sympatji jaką w głębi du- 
szy Warszawa dla dzisiejszej mło- 
dzieży akademickiej żywi. 
Ofiary wpłacać należy na konta 
biura opłat akademickich w PKO. 
Nr. 2.400. 


„KURJER ZACHODNI czwarłek 16 lutego 1935 roku 


Nr. ат. 


RYSZARD WAGNER 


A OBECNY PRZEŁOM MUZYCZNY. 


Historyczną zasługą Wagnera jest, że 
znszczepił na gruncie muzyki operowej 
ie przesłaaki twórtze, kióra w dziedzi: 
nie muzyki symfonicznej i kameralnej 
wprowadził Beethoven. 

Przedwagnerowska opera grzeszyła b. 
często przeciw „dramatyczności”, hołdu- 
jąc wyłącznie ideałowi piękna muzyki i 
śpiewu. 

To znaczy, że kompozytorowi chodziła 
tylko o to, aby w dziele jego bylo jak- 
najwiecej miłych melodyj i aby śpiewak 
znalazi jaknawięcej okazji popisania się 
swym głosem i techniką — o zgodm 
mastroju muzyki z sytuacją dramatu na 
scenie mniej się Коо, 

Toteż zdarzało się nierzadko, że 
мак przed jakkiemś horendalnem zabój- 
stwem wyśpiewywał najełodsze i majła- 
zodniejsze trele; zdarzało się, że śpie- 
wak mimo pośpiechu w jakiejś ucieczce 
przed śmiertelnym pościgiem stawał nie- 
spodziewanie najspokojniej na scenie, 
aby odśpiewać mółgodzinną arję, nie 
mariwiąc się ani trochę o to, że dy- 
pzący krwawą zemstą pościg miał niema- 
ło kłopolu 2 upozorowaniem swego opó- 
źnieniu. 

Przeciwko takim nielagicznym sytua- 
ojom występuje Wagner jako reforma- 
tor i żąda zgodności muzyki z вуіпаеја 
dramatu, A więc: przebity sztyletem ko- 
chanek nie powinien śpiewać półgodzin- 
ncj arji, bo mógłby przecież w między- 
czasie umrzeć z upływa krwi, tembar- 
dziej niewolno mn się popisywać swem 
wytrwitiem forte, względnie przydługie- 
mi fermalatni na wysokich nutach, Ucie- 
kający przed pościgiem nie powinien się 
zatrzymywać na cenie памеі рой pozo- 
rem odśpiewania najpiękniejszej arji, bo 
stwarza nielopiczną sytuację i t. p. 

Punktem wyjścia tych iteoryj wagme- 
rowskich o dramacie muzycznym 
jest muzyka bcethovenowska. Wszak: 
Beethoven dąży do tego, aby mnzyka 
nie była tylko igraszką dźwięków, ale by 
odmalowywała uczncia i nastroje. Swym 
penjuszem i żelazną konsekwencją do- 
prawadził Beethoven do tego, że muzykę 
jego możnaby nazwać atenogramem ser- 
ca, znaczącym jogo najsubtelniejsze 
drsnienia. Całe szczęście, że Beethoven 
pamiętając o psychicznem podłożu swe- 
go dzieła, ani na chwilę nie zapominał o 
pięknie muzyki, która ilustrowała to 
podłoże psychiczne. 

Wagner był również kapłanem pay- 
chologicznej prawdy wyrazu muzyczne- 
go, ale przeprowadzi! ją może zbyt ry- 
gorystycznie, zbyt umysłowo. Stworzył 
on sobie bowiem t. zw. leorję „motywów 
przewodnich” lj. krótkich urywków me- 
lodyjnych, którymi — jak etykietami 
— pooznaczał nietylko wszystkie osoby 
swych oper, ale nawet: niektóre prze- 
dmiaty. 

Technike „motywów przewodnich” do- 
prowadził Wagner do ostatnich granic 
konsekwencji. Każde pojawienie się da- 
nej osoby. lub nawet przedmiotu na sce- 
nie było ilustrowane odpowiednim mo- 
tywem w orkiestrze. A chociaż mimo te- 
go wyrozumowanego sposobu koncepcji 
dziela, forma muzyczna wagnerowskiego 
dramatu posiada wspaniałą architekturę 
— (0 jednak nie można obronić się przed 
myślą, że tak drobiazgowe malowanie, 
jakie jest uwarnnkowane „motywami 
przewodniemi* jest objawem uwiędu 
zdrowego instynkiu muzycznego, а 
zwłaszcza tego podówiadomego pulsu 
rylmicznego, który jest ią tajemni- 
czą kanwą, ua której kompozytor tka 
swą myśl muzyczną. Jeśli kanwy tej 
zbraknie utwór muzyczny — chodby z 
matematyczną wyrozumowany precyzją 
— rozpada się w próchna. Na kanwie te- 
go podstawowego pulsu rylmicznego 0- 
snuta melodja, chociaż skromna i prosta 
— upaja nas. 

Dlalego to ongiś włoskiej operze to- 
warzyszyły takie rozszalałe burze en- 
tuzjazmu i dlatego na opery wagnerow- 
skie chodzono 2 książeczkami i rozbio- 
rami, po odpowiedniem przygotowaniu 
się w domu, aby, broń Boże, nie poblą- 
dzić w misternie zbudowanym labiryn- 
cie „motywów przewodnich”. 

Czyż ta nie jest objawem uwiędu zdro 
«опо instynktu muzycznego? 

Kompozytorawie, jak Beethoven, Wa- 
gner są wieley, są to kolosy myśli i du- 
cha, ale nie powinni mieć naśladowców. 

Niesteiy; 4 jeden i drugi mieli ich tak 


ES 


dużo, że obydwaj stanowią słupy granicz- 
ne pewnych ogólnie przyjętych dążeń i 
pojęć w dziedzinie twórczości muzycz- 
nej i muzycznej taktyki. 

Dziś przeżywamy głęboki prze'om mu 
zyczny. Nie gospodarcze ma ów przełom 
podłoże, ale duchowe 

Zbrakło nam kanwy rytmicznej do mu 
zycznego tworzywa. Kanwę tę zachowa- 
li jedynie kompozytorzy muzyki lekkiej 
— to też oni przełomu w ujemnym sen- 
sie nie przeżywają. 

Nie każdy może sobie pozwolić na to, 


ość |aby sztukę podnosić do godności religii, 


jak Becthoven, lub do ram przekraczają- 
cych społcczne możliwości ogółu, jak 
Wagner. 

Oni mogli byli pozostać wielkimi twór 
cami idei i form. 

Wzbudziii jednak pęd do psychologi: 
zowania i poctyzowania muzyki. Obec- 
nie pierwiastki wyrazu tak impresji jak 
expresji i pierwiastki malarsko - poetyc- 
kie rozkładają rdzeń myśli muzycznej. 

Oto przyczyna i źródło obecnego prze- 
lomu muzycznego. 

J stało się, że dzieła muzyczne są poc- 


Alkohol odgrywa w medycynie rolę 
wcale poważną. Alkohol absolutny 
99,607: i t. zw. spiritus vini rectivicatus 
96", znalazły szerokie zastosowanie w 
przygotowywaniu lekarstw. Dalej alko- 
hol jest dobrym środkiem odkażają- 
cym zwłaszcza skórę. Do iego.celn uży- 
wa się go w — roztworze 65 do 70°/о. W 
terapji właściwej wyzyskano szereg 
własności alkoholu, do których zaliczyć 
należy własność pobudzania upetytu, po- 
głębianie oddechu, dodatni wpływ na 
pracę serca i krążenie, oraz samopoczu- 
cie chorego. 

Jako środek wzmagający apetyt poda- 
je się alkohol w postaci słabych nalewek 
aromatycznych lub wim Średniej mocy. 
Pobudza on wówczas żołądek do wydzie- 
lania soków trawiennych. W ciężkich 
chorobach zakaźnych, np. tyfusie, silnej 
grypie, zakażeniu krwi, zapaleniu płuc, 
podany odpowiedniej dawce pobudza 
serce i obniża gorączkę, przeciwdziala- 
jąc temsamem zbytniemu wyniszczeniu 
ustroju, oraz spełnia wówczas rolę pokar 
mu. Zastrzyk alkoholu do zwoju nerwo- 


wego usuwa uporczywe neuralgje. Sto- 
suje się go również w ie okładów 


mafami czucia і myśli oraz wyrazem 
reglizmu dźwiękowego — lecz tęsknoia 
za muzyką świeżą, szczerą, nieobciążoną 
refleksją uczuciową lecz pulenjącą zdro- 
wym rytmem coraz żywiej domaga Się 
swych praw. I ota wracamy do przed- 
romantycznych form twórczości muzycz- 
nej i łakniemy szczerego, szerokolinijne- 
то, porywającego śpiewu — nie biorąc 
mu za złe, jeśli nawet grzeszył przeciw 
psychologicznej prawdzie. 

Bo muzyka ma swoje własne prawa 
i swe własne prawdy tak niedocieczone 
i tak głębokie, jak samo życie, a dąże- 
nia do psychołogizowania muzyki prze- 
chodziły niejednokrotnie groźną falą po- 
przez historję muzyki— ale następowały 
po nich zawsze reakcyjne powroty do 
zdrowego niczoleżnego od nadmiaru u- 
czuciowości ujmowania muzycznej pra- 
klyki i twórczości. 

Zdaje się, że i dziś stoimy w obliczu 
takiego reakcyjnego powrotu do zdro- 
wia i tężyzny abiolutu muzycznego. 

F. SACHSE 
prof. szkoły muzycznej 
w Sosnowcu. 


im. Moniuszki 


RYSZARD WAGNER 


Alkohol w medycynie. 


Dodatnie i zgubne skutki. 


lub wcierań w skórę przy obrzmieniu 
gruczołów limfatycznych (bólu gardła, 
zapaleniu opłucnej itd.) z bardzo dobrym 
skntkiem. 

Wspomnieć tu jednak należy о pe- 
wnem „śle". Te dodatnie wyniki dzia- 
nia alkoholu na organizm ludzki otrzy- 
mujemy tylko wówczaa jeśli zastosowa- 
ny on zostanie w odpowiedniej dawce. 
Przekroczenie tej dawki wywiera sku- 
tek wręcz przeciwny. Np. kieliszek ma- 
стедо wina wypiiy przed posiłkiem ро- 
hudza trawienie, a większa dawka alko- 
holu, zwłaszcza skoncentrowanego (w po- 
staci wysokoproceniowej wódki) hamn- 
je je. Bezsprzecznie szkadliwem јеві 
przyjmowanie alkoholu w postaci skon- 
tentrowanej, іо znaczy w formie wyso- 
koproceniow ych wódek lub czystego spi- 
rytuem. Jeśli ktoś nie ma zamiaru zacią- 
gnąć się w szeregi abstynentów, to pora- 
dzić mu należy, by raczej został zwolem- 
nikiem nie wódki, lecz dobrego wina, np. 
domowego wyrobu, który to napój obok 
niezbyt wielkiej ilości alkoholu zawiera 
szereg substancyj korzysinie działają- 
cych na ustrój. ak. 


Spełnienie narodow. votum 
JEST NASZYM OBOWIĄZKIEM 


Federacja spełnienia votnm narodowe- 
go budowy kościola Opatrzności w War- 
szawie wydała w tych dniach odezwę do 
społeczeństwa polskiego, która brzmi, 
jak następuje: 

„Mija już sło czterdzieści dwa lala, 
jak pradziadowie nasi, opanowani szla- 
chctnym zapałem Konstylucji Trzeciego 
Maja, złozyli uroczyste votum budowy 
kościoła Opatrzności Bożej. Ale niczba- 
dane eą wyroki Boskie. Zalożono tylko 
fundamenty pod świątynię, gdy tym- 
czasem Polska utraciła niepodległość. W 
czasie niewoli myśl spełnienia votum na- 
rodowego ukrywana byla w jaknajglęb- 
szych zakątkach serca przed okiem za- 
borey. I tak przez półtora wieku pielę- 
gnowana przechodziła z ojca na syna. 
Fundameniy zniszczył ząb алави, lecz 
myśl, jak iskra, tliła się, by wybuchnąć 
wiclkim płomieniem w wolnej, niepodic- 
glej Polsce. Со rok, w dniu 5-go maja 
zbierała się młodzież w ogrodzie Bota- 
nicznym, alby wysłuchać świętej ofiary 
na zmurszałych fundamenich i modlić się 
о dobro ojczyzny. 

Teraz już nadszedł czas, abyśmy gorę- 
сеј pomyśleli о spełnieniu odziedzitzo- 
nego votim. Trzeba zatem widocznie 
podziękować Вори za wolność kraju i 
za to, że Opatrzność Boża czuwa nad na- 
rodem., 

L właśnie w Czasach ciężkich mater- 
jalwie i moralnie zdobądźmy się na ofin. t 
rę Bogu i Ojczyźnie, na ofiarę czystą, 
prosto z Serca, na ofiarę groszową! 

Podkreślamy odwieczne słowa. Polo- 
wia somper fidelis — Polska zawsze wier 
па! I taką Polska pozostanie. Kościół 
Opatrzności Bożej niech będzie tego wi- 
docznym znakiem! 

Bekretarjnt federacji mieści się w 
Warszawie przy ul. Chłodnej 0. Konta 
w P. K. O. 16.160, Do zarządu Federacji 
wchodzą: Framciszek Karpiński — pre. 
zes; ks. pral, Aleksander Fajęcki — wie 
*eprezcs; Władysław hr. Sołtan — wite- 
prezes; dyr. Jurczyk — aekretarz; Emil 
Ruuer — skarbnik; członkami zarządu 
а: pp: Ignacy Baliński, prof, Z. Batow= 
ski, Ludwik Domański gen, Daniel Kos 
marzewski, ks. Wi. Lewandowicz, бле 
fowa hr. Potocka, prof. lgmacy Radzi- 
szeweki, inż. Z. Słomiński. Marja hr. So- 
bańska, inż. Stefan Piechocki. 


Rewizja w pałacu 
ARCYBISKUPIM. 


Olbrzymie poruszenie opinji chorwac= 
kiej wywołało dokonanie rewlzji % ра» 
łacu zagrzebskiego arcybiskupa dr. An- 
toniego Bauera. 

Gdy policja zjawiła się w rezydencji 
arcybiskupa z rozkazem naczelnika po- 
licji zagrzebekiej dokonania rewizji, ar- 
tybiskup dr. Baner oświadczy nie 
mają prawa rewidowania jego miesz. 
kania. 

Policja i tajni agenci opuścili wobec 
lego pałac. Wkrótce jednak zjawili się 
powtórnie przedstawiając rozporządze- 
nie, podpisane przez króla Aleksandra. 
Wobec tego arcylbisknp nie oponował 
więcej i policja bardzo skrupulatnie 
przeszukała wszystkie pokoje, bez żadne 
go jednak wyniku. 

Zbierających się do odwrotu policjan- 
tów zapylał arcybiskup: 

— Zmaleźliście co podejrzanego? 

— Nie! — brzmiała odpowiedź 

wstydzonych policjantów. 
No, іо poczekajcie jeszcze chwil. 
kę.. i przy tych słowach arcybiskup Ba- 
uer zbliżył się do biurka wyjął otrzy- 
many niedawno od króla order i poda- 
jąc go najstarszemu rangą policjantowi 
oświadczy: „Człowiek, u którego musiała 
być dokonana rewizja domowa nie za- 
sługuje na tak wysokie odznaczenie". 

Giest arcybiskupa dr. Bawera znalnzł 
powszechne uznanie w calej Chorwacji. 


za: 


|= | leni 
Prosimy naszych P. T. Premmeralorów 


a regularne wpłacenie prenumeraty 


za LUTY 1933 r. 


za odebraniem od naszych roznosicielek 
odnośnych kwitów 


Winógnicywa „ЇНЇ Zachodniego”, 


Sr. 47. 


„KURJER ZACHODNT” czwartek 16 lutego 1935 roku. 


з. 


Ś. p. ks. szambelan Stanisław Mazurkiewicz 


Zgon zasłużonego kapłana, proboszcza Dąbrowy. 


"W dniu wczorajszym obiegla Zagłębie 
żałobna wieść o niespodziewanym zgo- 
nie długoletniego proboszcza Dąbrowy 
Górniczej śp. ks. szambelana Stanisława 
Mazurkiewicza. Śmierć ta wywołała 
wśród parafjan szczery i glęboki żal, 
gdyż ze zgonem śp. ks. szambelana Sia- 
nisława Mazurkiewicza schodzi do gro- 
bu postać niezwykle gorliwego, o nie- 
złomnych zasadach duszpasterza, kłóry 
w zakresie wiary św. nie znał kompro- 
misu i idąc śladami apostołów, śmiało i 
wytrwale, nie zrażając się żadnemi prze- 
ciwnościami, pilnował powierzonej so- 
bie owczarni i krzewil zasady wiary, 
wychodząc z założenia, iż jest to jedy- 
ла droga do wyrobienia w człowieku 
najwyższych warlaści moralnych. Suro- 
wy dla siebie, był wymagający dla in- 
nych, to też dla ludzi małej wiary, ma- 
jących przekonania religijne 1-lko na 
рокет, lub od t. zw. święta. wy- 
godny. 

Dlugoletnia, żarliwa praca dnszpasier- 
ska śp. ks. szambelana Stanislawa Ma- 
zu wicza była owiana astelyzmem i 
głęboką wiarą, że po królkiej cloczesnej 
wędrówce człowiek sprawiedliwy znaj- 
dzie zasłużony odpoczynek | rzetelną 
nagrodę w życin przyszłem, w lem też 
ekonaniu, w miarę sił i meżności, gor- 
liwie uprawiał winnicę Pańską. 

Prócz uciążliwej pracy duszpasterskiej 
$p. ke. szambelan Slanisław Mazurkie- 
wicz brał żywy udzial w życiu społecz- 
nem, nie uchylając się od żadnej pracy 
dla dobra ogólnego, słażąc chętnie radą 
j pomocą i jednając sobie ogólne uzna- 
nie i szacunek, 

Ś. p. ke. szambelan Stanisław Mazur- 
kiewicz urodził się w 1869 r. w Łabędziu, 
pow. Pińczowskim. Po ukończeniu gim- 
nazjum w Kielcach, a następnie semina- 
тјит duchownego tamże, święcenia ka- 
plańskie otrzymał w 1895 r. potzem wy- 
jechał do akademji duchownej w Pe- 
tersburgu. Po chlubnem nkończenin 
wyższego zakładu ze stopniem magistra 
św. Teologji wraca do kraju i obcjmuje 
najpierw stanowisko prefekta szkolnega 
w Dąbrowie, później proboszcza w Łęce 
i Pogoni w Sosnowen, n od 1917 r. w Da- 
browie Górniczej, gdzie bez przerwy 
pełnił swe obowiązki do ostatniej chwi- 
li życia. 

Śmierć przyszła nicspodzianie, gdyż 
ép. ks. szambelan Stanisław Mazurkie- 
wicz nie uskarżał się na jakąś dolegli- 
wość i nie chorował. Jedynie ezwanko- 
walo serce. Wezoraj Śp. ks. szambelan 
Stanisław Mazurkiewicz wslał, jak zwy- 
kle o godz. 6 ramo. Przed wyjściem do 
kościoła powiedział gospodyni, aby pa- 
yila po doktora, gdyż zbył mu już dole- 
ga serce. Aliści dyspozycja była już spóź- 
niona, gdyż w kilka chwii potem dostał 
ataku sercowego і mimo natychmiasto- 
wej pomocy, wkrótce zakończył praco- 
wile życie. 

Jak już nadmieniono wyżej, ёр. Кв. 
szambelan Stanisław Mazurkiewicz bral 
żywy udział w pracy społecznej. Między 
innemi, był patronem Stow. robotników 
chrześcjańskich, protektorem Akcji ka- 
łolickiej, prezesem ohywatelskiego ko- 
mitetn ratunkowego, członkiem zarządu 
Polskiej Macierzy Szkolnej, członkiem 
zarządu Tow. pomocy dla biednych 
chrześcjan, opiekunem ochronek, zało- 
życielem kongregacji Św. Wincentego 
a Paulo i wieln innych organizacyj ka- 
tolickich i społecznych, 

uznaniu zasług położonych dla ko- 
stio, w czasach, kiedy Dąbrowa nale- 
зка do djecczji kieleckiej, śp. ks. szam- 
belan Sianisław Mazurkiewicz zostal 
mianowany przez ks. biskupa Łosińskie- 
go kanonikiem honorowym katedry kie- 
leckiej, a później, po niworzeniu nowej 
djecezji częstochowskiej, przez obecnego 
ks. biskupa Kubinę sędzią prosynoda|- 
nym, dziekanem dąbrowskim, radcą ku- 
тї biskupiej, a w 1951 r. na skutek 

Prośby J. E. ks. biskupa Kubiny Ojciec 
Św. nadał śp. ks. szambelanowi Stani- 
slawowi Mazurkiewiczowi  zaszczytną 
godność, mianując go szambelanem pa- 
Pieskim. 

8. p. ks. szambelan Słanisław Mazur- 
kiewicz zmarł w 40 roku kaplaństwa, a 
w 64 roku życia. 

Niech ta, tak gorąco umiłowana prze- 

teń, ziemia polska lekką Mu będzie! 

Bksporatacja zwłok do kościoła odbe- 
Main sig w. piątek popołudniu. a następ- 


nego dnia, ij. sobotę о godz. 10 rano na- 
siąpi pogrzeb na cmentarz w Dąbrowie. 
Na pogrzeb prawdopadobnie przyjedzie 
J. E. ks. biskup Kubina. 


Powstały wczoraj Obywaielski Komi- 


let organizowania pogrzebu postanowił 
zwrócić się z apelem do ludności o nie- 
składanie kwiatów i wieńców na trum- 
nę ś. p. ks. szambelana Mazurkiewicza, 
lecz o składanie odpowiednich kwot na 
cele społeczne. 


INSTYTUT 
RACJONALNE] KOSMETYKI „P ANI” 
DŁUGOLETNIA PRAKTYKA. 


Wszelkie zabiegi koamatyczne na wysokim poziom 


najnowszemi sparatami, 


Masaż elektryczny 
Trwałe przyci ie brwi i 
wami barwniksmi roślinsem 
Sprradaż doskonałych kremów. plynów, pudrów „Pani“, 


ар А М І“ gabinet_kosmetyczny 


Katowice, ul. Teatralna Nr. 8 m. 11, | piętro, oficyna poprzeczna. 


Odczyt senat. W. Korfantego 
w Dąbrowie Górniczej. 


W dużej sali Słow. robotników| politycznych, w sprawie podnoszo- 
<hrześcjańskich w Dąbrowie, p. se-|nej przez Niemcy kwestji rewiz 
nator Когѓапіу wygłosił onegdaj |naszych granie zachodnich panuje 
niezwykle ciekawy referał. na iemat 
„Przebudowa nstroju gospodarczego 
na zasadach encykliki papieża Piusa 
XI „Quadragessimo Anno“. 

W dwugodzinnem przemówieniu 


1267 = 


połski nie zgodzi się nawet na oma- 
wianie czy poruszenie tej sprawy 
gdziekolwiek. Szczegółowo oświetlił 
również mówca stosunki we Włoszech 


zdecydowana jednomyślność i naród |. 


p. senator Korfanty omawiał aktuai- 
ne zagadnienia polityczne Włoch 
Niemiec i Bolszewji. Mówiąc o poli- 
tyce Włoch, zwłaszcza zaś o osiatnich 
wystąpieniach Hitlera. p. senator z 
dużym naciskiem zaznaczył, iż mima 
panujących п nas różnic i poglądów 


i Bolszewji, wykazując ujemne na- 
słępstwa wszelkich  nieprzemyślo- 
nych eksperymentów. 

Licznie zebrani słuchacze dzięko- 
wali wytrawnemu mówcy i niestru- 
dzonemu działaczowi rzęsistemi ^- 
klaskami za tak pouczający referat. 


KRONIKA ZAGŁĘBIA. 


KALENDARZYK. 


16 Dziś Juljanny 


Jutro Konstancji 
їйї" 


Teatr Miejski w Sosnowcu 


W czwartek, 16 b.m. o godz. 8.15 wiecz. 
„RASPUTIN”, лика w £ ahrazach Tołstoja 
i Szczegolowa, przekład Z. Kieszczyńskiego 
Udział hiorze cały zespół naszego ieatru z 
dyr. Tańskim, w roli tytułowej, na czole 
wraz z specjalnie zaangażowamym chórem 
rosyjskim. Interesująca i emocjonująca treść 
złuki, koncertowa gra 'wszysikich wyko- 
nawców, ofaklowne kostjamy i dokoracjć, 
składają się na ciekawą i godna widzenia 
całość. Ceny miejsc popułamne od 49 gr. da 


Wschód słońca 7 m. 15. 
Zachód 17 m. 14. 


Kinoteatry w Zagłębiu 
dziś wyświetłaja: 
SOSNOWIEC 


ZAGŁĘBIE: Śpiew - Całus - Dziewczyna. 
PALACE: Wikdorja i jej huzar. 


» 


znakomitej ar- 


EDEN: Сер, giecięcych i chasydzkich. Ceny 
BĘDZIN . miejsc od 90 gr. do 250 zł. (łącznie z dopla- 
NOWOŚCI: Kobiela i зріє, dami). Początek © godz. 8.15 wiecz. Przed- 
А Өр sprzedaż biletów w oukiermi p. Piekarskie- 


ŚWIATOWID: Boczna ulice. 
DĄBROWA 


{сага sosnowieckiega 


ZAWIERCIE. 
ARLFKTN: Romeo i Julcia. 
STRIŁA: Romans z porneznikiem. 
ра ye 


rosyjskiego. 


Teatr Polski w Katowicach 


Czwartek, dnia 16 bm. — Koncert ku czci 
á. p. Żwirki i Wigury. 

Sobata, dnia 18 bm. „Triumf medycyny” 
(Dr. Knack). 


X Z ŻYCIA ZW. „JEDNOŚĆ“. Na wal- 
nem rocznem zebraniu członków Związ- 
ku młodzieży pracującej „Jedność” w 
Sosnowcu, wybrano nowy zarząd, w 050- 
bach pp.: Fr. Milka — prezes, B. Wardę- 
ga — wiceprezes, J. Łokocz — sekretarz. 
Cz. Młynarski — skarbnik, A. Rzepa — 
kier. wych. fiz. oraz Wł. Woźniak i K. 
Policzkiewicz — ławnicy. Do komisji re- 
wizyjnej powołano Е. Stręciocha, J. Ja- 
kóbczyka i B. Łojewskiego. 
X DZIAŁALNOŚĆ INSTRUKCYJNEJ 
KOLUMNY PRZECIW JAGLICZEJ. Przy 
departamencie służby zdrowia Minister- 
stwa opieki społecznej utworzona zosiała 
instrukcyjna kolumna przeciwjaglicza, 
która będzie przydzielane kolejna da 
poszczególnych województw na okres ad 
2 do 5 miesięcy, w celu usprawnienia 
działalności przychodni przeciwjagli- 
rzych i całej organizacji zwalczania ja- 
су. Ministerstwo op. społ. openend 
specjalny regulamin organizacyjny dla 
tej kolumny. W skład kolumny wchodzi | Vadis", „Scherzo Romano”, „Salve de- 
inspekior przychodni przeciwjagliczydk | cym popularnm* wypowiedzieli druchny 
jake kierownik i instruktorka piełęgnia-|; drnhowie SMP. Akademię zakończono 
rek jeko fachowa siłe pomocnicza. odśpiewaniem „My chcemy Boga”. 


kaj 
X AKADFMJA KU CZCI OJCA ŚW. 
W dniu 12 b. m. w domu parafjalnym 
w Kazimierzu odbyła się akademja ku 
czci Papieża Piusa XI, urządzona przez 
chór kościelny i SMP w Porąbce. Pro- 
gram akademii byl następujący: aka- 
demję zagaił ks. proboszcz ]. Krzyża- 
nowski, witając zebranych. P. Sadowski 
rrelegent z Krakowa wygłosił referat с 
Ojeu św. Chór pod dyr. p. M. Niedbała 
wykonał: „Eote Sacerdos“ i „Hymn Ka- 
tolicki" „Modiitwę do Krzyża” (Bogu 
chwała), „Hymn Papieski”, Kantate 
„Niech dziś z naszych sere“ Р. Р. Musia- 
łówna i K. Konecki odśpiewali pięknie 
utwory solowe: „Ojcze nasz“ i „Pro pec- 
calis“ Sola skrzypcowe odegrał arty- 
tycznie p. |. Klejn. Dekłamacje: „Qon 


оз, 


Zjazd komendantów hufców 


CHORĄGWI HARCERZY ZAGŁĘBIA 
DĄBROWSKIEGO. 


W ubieglą niedzielę dnia 12 bm. odby- 
ła stę w Będzinie przy ul. Modrzejow- 
skiej w halach „Rozwoju“, w izbie 24 
drnżyny harcerskiej konferencja kwar- 
talna komendantów hufców chorągwi 
harcerzy Zagłębia Dąbrowskiego. 

Ne zjazd przybyli: druh haremistrz M 
Węgrzecki z głównej kwalery harcerzy 
w Warszawie, komendant chorągwi hm. 
Z. Korek, czlonkowie К. Ch., komendan- 
ci i zasiępcy hufców: sosnowieckiego, 
rowskiego, grodzieckiego, myszkow- 
«ge, strzemieszyckiego, olkuskiego, 
zawierckiego i częstochowskiego, oraz 
newomianowani instruktorzy. 

Huicowi złożyli sprawozdania z pracy 
za osialnie 5 miesiące, oraz z wizylacyj 
drużyn. Zkolei omówiono sprawę zlotu 
chorągwi, który odbędzie się w Bukow- 
nie w czerwcu rb. Komendantem zlotu 
będzie hm. Z. Czarnomski. Na 4-1е Jam- 
boree w Gódolg na Węgrzech wyjadą 2 
drużyny koleją i 2 zastępy na rowerach. 

Zjazd połączony był z nroczystością 
przyjęcia nowomianowanych  podhare- 
mistrzów do grdna instruktorskiego; 
przyjęcia dokonał hm. M. Węgrzecki. W 
zasie przerwy uczestnicy konferencji 
podejmowani byli herbatką przez 23 dru 
żynę harcerek i 24 drużynę harcerzy. 

Następnie omawiana sprawę raporiów 
rocznych, П knrsn narciarskiego w Wi- 
śle, zawodów strzeleckich, listów okół- 
zelnika głównej kwatery i inne 


Odśpiewaniem Roty zakończono zjazd. 


Plan parcelacyjny 
NA ROK 1934. 


W nr. 8 „Dziennika Ustaw” ogłoszone 
zosiało rozporządzenie Rady ministrów 
z dnia 4 lutego 1955 r., ustalające plan 
parcelacyjny na 1954 r. Plan ten obej- 
muje następujące obszary w poszcze» 
gólnych okręgach ziemskich: 

1) Gruniy państwowe i Państwowego 
Banku Rolnego: 440 ha w okręgu ziem- 
skim warszawskim, 800 ha w piotrkow- 
skim, 1260 ha w kicłeckim, 130 ha w lu- 
helskim, 880 ha w białostockim, 5820 ha 
w wileńskim, 8200 ha w brzeskim, 5100 
ha w łuckim i 2700 ha w poznańskim. 

2) Grunty prywatne: 2000 һа w akre- 
gu ziemskim warszawskim, 1500 ha w 
piotrkowskim. 2000 ha w kieleckim, 1000 
ha w białostockim. 2000 ha w lubelskim, 
8000 ha w wileńskim, 1500 ha w gro- 
dzieńskim, 8000 ha w brzeskim, 4000 ha 
w łnckim, 8000 ha w tarnopolskim, 2000 
ha w stanisławowskim, 2500 ha w lwow. 
skim, 2000 ha w krakowskim, 550 ha w 
poznańskim i 2000 ha w grudziądzkim. 

—— 

X ZWIĄZEK PAŃ DOMU. Dzisiaj a 
godz. 16 odbędzie się ogólne zebranie 
członkiń 74у. Р. D. w Sesnoweu w lokalu 
Stow. techników (Czysta 9 I p.). Na ze- 
braniu tem wygłosi p. dyr. Siwikowa геч 
ferat pt. „O wychowaniu — Myśli i po- 
glłądy uczonego angielskiego B. Rus- 
sella". Zarząd prosi członkimie i sympa- 
tyczki o jaknajliczniejsze przybycie. 

Dnia 18 bm. o godz. 20 w lokalu Stow. 


| techników, ni. Czysta 9 I p. odbędzie się 


dancing-bridge Zw. Р. D. dla członkiń, 
ich rodzin i wprowadzonych gości. 


X BIAŁE FARTUSZKI* W GRODŹCU. 
W niedzielę dnia 19 bm. w sali klubu 
Grodzieckiego Towarzystwa sekcja sce- 
niczna Towarzystwa drammatyczmo - śpie- 
waczego „Lira“ w Grodźcu urządza 
przedstawienie teatralne рі. „Białe far- 
tuszki”, wodewil w 4 akiach K. Krum- 
lowskiego. 10% zysku przeznacza się na 
szkołę polskę w Niemczech. Początek о 
godz. 19. 


X NAZWA „SKŁAD APTECZNY* — 
SKASOWANA. Nowy projekt ustawy 
apiekarskiej zakazuje używania przez 


detaliczne miejsca sprzedaży Środków 
leczniczych, nie będące аріскаті — 
nazw „apteczny i „aptekarski', M. in. 
dotychcznsowe drogerje nie będą mo- 
gły używać nazwy „skład apteczny” pod 
groźbą grzywny do 1000 złotych. 


X ZNAK CZASU. Ogólną uwagę czela- 
dzian zwraca nie widziana dolychczaa 
ilość wyklejanych w mieście ogłoszeń o 
licytacjach, któremi zaklejane są już 
nietylko przeznaczone do iego celu ta- 
blice, lecz duże powierzchnie murów, 
bram, purkanów etc. Onegdaj wywiesz0- 
na kilkaset ogłoszeń licytacyjnych. Znak 
ке. л 


s. „KWRJER-ZA GHODNY czwartek t6 mtego 1955 roku. 
PZP ZZO" ZEE A) ые ODDAC) ЕРЕ О ЖОК! 


Krwawy napad na wiejską zagrodę 


Bohaterska obrona gospodarzy przed bandytami. 


Na wokandzie Sądn okręgowego w So- 
smowcu znalazła się wezoraj sprawa o na- 
pad z bronią w ręku i grabież, Tlo sprawy 
przedstawia się następująco: 


NAPAD. 


Nr. 47. 


ета tłumaczono sobie tem, że przecież 
był on potrzebny bratu, by go potieszyć, 
co zaś do osk. Kupki — to miał on, pos 
dobno, złożyć świadectwo lekarskie, ma. 
tywując jego nieprzybycie, bólem nagi, 
Te w tem prawdy — niewiadomo, dość, 
że wysłana policja celem sprowadzenia 
oskarżonych do sądu, nie znalazła się 
„w gniazdkach* i wróciła z niczem. 

Wszczęte natychmiastowe poszukiwa- 


pewnością poznały w oschach Kopcia i Krzy- | Oto, jak zeznaje Andrzej Calik, na którego 
worzece sprawców napadu, pozosteli nafa- |zagrodę dokonana napadn. 

miast, powołując się na ło, że oskarżeni mie- MIOŁ SKÓRKĘ NA OCACH. 

li maski, powiedzieli, że poznają ich tylko] — Przepraszam wysokiego Sądu okręgo- 
po wyglądzie, wzroście i ruchach. wega. Nie mi nie ukradli, Spałem a tn słysę. 


W nocy z dnia 15 na 16 stycznin 1932 ү. 
kiku nieznanych osobników napadła na dom 
gospodarza Andrzeja Calika we wsi Owcza- 
ry, powiatu Olknskiego. Napastnicy nzbro- 
eni w rewolwery olaczyli dom gospodarza, 
a dwóch z nich podeszło do okna, wzywając 
mieszkańców do otworzenia drzwi. Bandyci 
nie otrzymując odpowiedzi wybili w oknach 
szyby, polamałi ramy i zaczęli wyważać 
drągiem okiennice, nsilnjąc dostać się do 
wnętrza mieszkania. , 

ODPARCIE ATAKU. 

Opryszkom stawili domownicy bohaterski 
opór, podpierając nadwyrężone okiennice 
drągiem. Wtedy bandyci zaczęli strzelać i 
krzyczeć. Otwiernjcie i dawajcie poduszki, 
bo jak nie, to was spalimy, usilując w ten 
sposóh zmusić broniących się do otwarcia 
Hrzwi. Gdy jednak walka zaczęla się prze- 
ciągać, a domownicy uzbrojeni w kije i sie- 
kiery z powodzeniem odpicrali każdy alak, 
bandyci rezygnując z dalszej walki odeszli. 

UJADANIE PSÓW. 

Po opuszczeniu zagrody Calika bandyci 
udali się do sąsiedniej wioski Brzozówki- 
Oweczarskiej, gdzie napadli w podobny spa- 
вёһ na dom Kacpra Walczaka. Na hałas, 
wywołany ujadeniem psów wyszedl przed 
dom zięć Walczaka, Wojciech Bryla, lecz 
mic podejrzanego nie zauważył. W niespelna 
5 minnt po tem zajścin, Bryła, który kładł 
się spać z powrotem, zobaczył w oknie 
dwóch osobników, a po chwiłi usłyszał, jak 
ktoś zaczął się dobijać, Wtedy bryla pod- 
szedl do okna i zapytal ich czego chcą о tak 
późnej porze, na co otrzymał odpowiedź, 
żehy był cicho, a dawal natychmiast po- 
dmszki i pierzyny. 

SZTURM BANDYTÓW. 

Naturalnie, że Bryła i zbudzony Walczak 
i żona jego Józela, odmówili lemu żądania 
i zaczęli szykować się do odparcia ataku. 


żonych towar. 


nie wiem. 


może nie wyciągnąć. 


1) Jack Lo 
2, 


Jok wynika z przeprowadzonych docho- 
dzeń i śledztwa oskarżeni тећтаН się w dniu, 
poprzedzającym napad w mieszkaniu nie- 
jskiego Józefa Bednarczyka, gdzie przygo- 
towywali się i omawiali plan napadu. 

Na ławie oskarżonych, oprócz wyżej czie- 
rech wymienionych, zasiadł jeszcze Chaim 
Zelinger, paser, który miał nabyć od oskar- 


Na rozprawę powolano 54-ch świadków. 
SĄ to przeważnie chłopi, z klórych sąd nie 
Zeznają chaotycznie, 
bez związku, opowiadają niepotrzebne szcze- 
góly, nie roznmieją pytań, mieszając się 
znów zaczynają opowiadanie od początku. 


ndon 


ze ktoś sie dohijo. Wzescalem, 


Hu ich heła 


CICHAJ PIERUNIE! 


— Kiej zaceli sie dobijać — ш 


weźmiemy i wieźli i do góry ręce. 
Errea Ы 
— 12-48 те sądu. Zegar mó; 
dhg prawa huczków donkawskich. 
Prokurator: — Fe minnt 
Owczart 
— JA nie wiem. Jak bede 
to з przyndzie z iego, со?! 
— Cz 
ły „wil 
— A dyć prawda „wilki“ hyły... 
Wobec takich odpowiedzi 
ie nat 


Dziś dalsze badanie świadków. 


zaprenumeruje na próbę od dnia 
dzisiejszego t. j. 16 lutego da koń- 
ca lutego b. r. „Kurjer Zachodni“ 
i opłaci prenumeratę w sumie zł, 
1.65 otrzyma jedną z niżej wymie- 
nionych książek jako premię: 


— „Miłość życia“ 
— „ŚSzkarłatna Dżuma” 
— „Zólwie Tasmana” 


łoś sie prosiłem, в 
опї nie. Widziołem jednego. Mio] skórkę na 
ocach, а ja go nie mógł zwojemi ocami 
bić zeby go zobacyć. Wzionem tylko siekire 
i cekom i myśle se, jak wiezie to go prasne. 

alba ja fo mógł wyśreć zeby 
mnie zastseliłł A zresią świcił w осу bate- 
tyją więc co mogłem zobacyć, coł.. 


Ciekawe, nie pozbawione humoru są też 


7 zeznania drugiega poszki асрг 
Ма rozprawie oskarżeni do winy się nie таа оча гс КАН 


przyznają i posiadanej broni, tlomacząc się 
wykrętnie, że w ową пос byli u siebie i, że 
domu przez całą noc nie Gpuszczali. Jeden 
tylko z osk. Hormala przyzna! się, że miał 
rewolwer рорвпіу i że rzuci? go pod lóżko, a 
"kąd znalazi się później w stodole, tego nie 
wie. Na zapytanie przewodniczącego czy zna 
Katarzynę Bednarczyk mówi: 

— Katarzyna była moją kochanką, ale nic 


mój mówi: Сбх wy ta robicie? A oni: 
j pierunie! Dawaj podnszki. Ta wtedy 
do mine: Daj im poduszkę, to odstąpią, 
a oni mówią na co, kiedy my se wszyćkie 


Która to była godzina? 
б] idzie we- 


idzie się 
ска na zygar 
KŻ które były z bandytami, to by- 
i trudności, na 


5 sąd, zeznania świadków prze- 
ją się i postępnją w wolnym tempie. 


nia nie dały żadnych pozytywnych res 
znliatów. Oskarżeni przepadli, jak ka. 


pse-|mień w wodę i nigdzie ich znaleźć nie 


można było. Mówią podabno, że jest la 
siale praktykowany sposób, na który 
monopol mają bracia Bekermajster. Na 
temat tego nagłego zniknięcia krążą naj. 
rozmaitsze pogłoski. Ogólnie twierdzą, 
że „aprytiarze" zdążyli ujść przed spra» 
wiedliwością i zwiali zagranicę. Za o. 
skatżonymi wyslane listy gończe. 

рс | _ | 


Sytuacja 
W PRZEMYŚLE WĘGLOWYM. 


Ро ogłoszeniu zawiadomicń о жуто. 

wieniu warunków płacy na kopalniach 
do|w dniu wczorajszym panował zupełny 
spokój. 
Termin konferencji ze związkami zs 
wodowymi jeszcze nie został ustalony, W 
dniu wczorajszym miał udzielić odpo- 
wiedzi „Zespół Pracy“ czy przystąpi da 
a zainicjowanej przez С, 7. С. Jak 
słychać, na terenie Żagłębia C. Z. G. i 
Z. Z. Z. mają podjąć wspólną akcję. 


X SKARGA. Rodzina pp. Ressnerów 2 
Sosnowca, złożyła nam skargę nasiępu- 
jącą: Siostra nasza Kazimiera Ressne- 
równa, jako ciężko chora, została umie- 
szczona w szpitalu miejskim, zwanym 
Barakami. W dn. 4 bm. siostra zmarła, 
a szpital, mimo posiadania adresów ro- 
dziny, nie uważał za stosowne zawiado+ 
mić о zgonie nikogo z rodziny i zwlaki 
pochował na cmentarzu w Starym Sielcn, 
przyczem sporządzono akt zejścia, піе» 
zgodny z rzeczywistością. 

Po pogrzebie odrazu odnaleziono ro- 
dzinę, do której Magistrat zwrócił się я 
żądaniem zapłacenia kosztów pogrzebu, 
a jednocześnie robione są trudności a 


Wówczas bandyci zaczęli strzelać, poczem 3 = фри енецәш zwłok na tmenłarz w 
stawili do drzwi drabinę i przez okien- К M Pogoni. 
EN Srki 4) n 7 „Czerwony Bóg” Może Magistrat wyjaśni sprawę, a zwła 


ko, znajdujące się nad drzwiami odsunęti 
zaporę i міатвпен до sieni, poczem wywa- 
żywszy drzwi da pierwszej izby zaczęli de- 
malować mieszkanie. 


BOHATERSKA OBRONA. 

Damowniey, widząc na co się zanosi zdą- 
żyli umknąć do drugiej izby nie amieszkaw- 
szy zabrać poduszek i pierzyn. Bandyci nie 
dając za wygraną zaczęli dobijać się da 
drugich drzwi, za kióremi schronili się do- 
mownicy. W czasie walki, jeden z napastni- 
ków podszcił cichaczem do zakraiowanega 
okna tak bohaterska bronionej izby i wy- 
strzelił do jej wnętrza raniąc ciężko znaj- 
dniącą się iam Józetę Walczak. Zamknięci 
nie zrażeni tem, bronili się dalej przysla- 
wiając do drzwi ciężkie kufry. 


RABUNEK. 

Pomimo obrony napasfnikom udalo się 
wreszcie drzwi wyważyć i wiargnąć z re- 
wolwerami w ręku do izby. Jeden z nich 
rozkazał napadnięłym Bryłe i Wałczakowi 
odwrócić się da Ściany i podnieść ręce do 
góry, kohiety pozostawiając w spokoju. 
Drugi z nich zacząi rabować poduszki i pic- 
rzyny | wyrzucać je do pierwszej izby, 
które trzeci wspólnik zabierał, poczem ban- 
dyci, nakazując steroryzowanym nie opusz- 
czanie w przeciągu pół godziny mieszkania, 
zbiegli. 

OFIARA BANDYTÓW. 

W czasie napadu na krzyk napadniętych 
wyszedł z domu mieszkający obok Jan Dru- 
żyński i na nieszczęście natknął się na ucie- 
kających. Wiedy jeden z uciekających, ka- 
rzystając z osłupienia Drnżyńskiega zaświc- 
nil nagle lampkę elektryczną 1 kiernjąc snop 
światła w jega oczy wystrzelił, raniąc go 
ciężko w hok, poczem handyci zbiegli. 


SCHWYTANIE BANDYTÓW. 
Poszkodowani zameldowali natychmiast о 
powyższym napłdzie posterunek w Ojcowi 
Wszczęie niezwlocznie dochodzenie ujawni- 
lo osoby sprawców napadu, którymi, jak się 
okazała byli 22-letni Wacław Kopeć z 
Wilczkowie oraz 19-letni Marjan Krzyworze- 
ka, 26-letni Józef Harmola i 20-letni Piotr 
Fronczak, zamieszkałi w powiecie Olkuskim. 
1po skonfranfowaniu ich z poszkadowanymi 
Paulina, córka Calika, będąc wówczas w 
domu i Marjanna Bryła, kióra miala możność 


Naskutek 


w Мусе. 


dyrektor hadlowy, 
Sosnowcu (Pilsudski 


skąd, pa przesłuch 
czego. 


szem dochodzeniu 


dzą Bekermajstrów, 


«rzyirzenia «іа dobrze nanastnikam. 2 czlalhardziei хе iym nrocesie 


Kwota powyższa liczy się za gaze: 
tę z dostawą do domu. = «= 


Wydawnictwo „Kurjera Zachodniego”. 


prokuratora 
Sądu okręgowego w Sosnowcu p. Sa- 
laka policja dokonana wczoraj rano 
sensacyjnych aresztowań dyrektorów 
i współwłaścicieli kopalni „Helena“ 
Aresztowani zostali: Salomon Łaz- 
nowski, dyrektor techniczny, zamiesz | ne 
kały w Będzinie, Markus Hamburger, 
zamieszkały w 
ego 12) i Mozes 
Szpiro, dyrektor finansowy, zamiesz- 
kały w Będzinie oraz Joachim Ciesz- 
kowski, giówny buchalter. 
Aresztowanych doprowadzono do 
wydziału śledczego w 
iu. zostali prze- 
kazani do dyspozycji sędziego śled- 


Aresztawania nastąpiły. ро dłuż- 


W związku z ogłoszeniem przez Sąd 
okręgowy w Sosnowen wyroku na bandę 
„łasiemkowców” soanowieckich pod wo- 
należy ię sprawę 
nieco oświetlić. Już przed ogłoszeniem 
wyroku, na zasadzie zebranego materja- 
łu i zeznania świadków, 
przypuszczano, że wyrok będzie surowy, 
co widocznie najlepiej 


powszechnie 


zrozumieli naj- 


oekaricni: Mc- 


Sensacyjne aresztowanie 
dyrektorów kopalni „Helena”. 


polecenia 


nadużyciami, ја 


skarbu państwa, przez 
podatkowe. 


Biuro zarządu kopalni mieści się w 
wpłaca- 


były do urzędu skarbowego 


Będzinie i wszelkie podatki, 


Będzinie. 


dać. 


Straty, jakie poniósł skarb państwa 
z nadużyciami zarządu 
kopalni „Helena“ wynoszą w przybli- 


w związku 
nowcu, 
żeniu okoła 200.000 złotych. 


Bekermajstrowie ulotnili się 


Gończe listy za skazanymi. 


szek i Iser Bekermajstrowie oraz Kup- 
ka. Nie mając czystego sumienia i bojąc 
się kary uważali, że najlepiej zrobią nie 


pokazując się w sądzie. 


nie, że jeśli 
przyby! do sądu, 


umarła my dziegka Nieprz, 


przez wydział śledczy w związku z 

h dopuścili 
współwłaściciele kopalni na szkodę 
machinacje 


się 


Ze względu na prowadzone w dal- 
szym ciągu śledztwo, bliższych szcze- 
gółów afery narazie nie możemy po- 


Wiadomość o aresztowanich wspo- 
mnianych wyżej osób, wywołała wiel 
ке wrażenie w całem Zaglehin, 
prowadzonem |zwłaszeża w Będzinie. 


Sprytne to posunięcie znalazło u naiw- 
nych usprawiedliwienie. Mówiono ogól- 
Moszek Bekermajster nie 
to tylko dlatego, że 
spotkało go wielkie nieszczęście, gdyż 

іе znów 


szcza dziwny fakt niezawiadomienia ro- 
dziny o zgonie śp. Ressnerówny. 


X ZABAWA UCZNIOWSKA. Bratnia 
Pomoc szkoły górniczej w Dąbrowie G. 
urządza w dniu 18 bm. w salach szkoły 
uczniowską zabawę taneczną. Początek 
a godz. 6 wieczorem. Wejście za zapro- 
szeniami. Kol. absolwenci mają wstęp 
bez zaproszeń, 


X ZEBRANIE W GIMNAZJUM ІМ, 
STASZICA. Dnia 16 bm. o godz. 17.30 
odbędzie się zebranie w gimm. Staszica 
sekcji biologicznej przy międzyszkol- 
nej komisji porozumiewawczej w 8o- 
snowcn. 

X DZIKA KONKURENCJA. W związ- 
ku z dziką konkurencją, jaką wytwa- 
rzają właściciele pokątnych wytwórni 
ciastek, nie ponoszący Świadczeń, jakie- 
mi obciążeni są właściciele istniejących 
legalnie wytwórni, zwrócili się oni ze 
skargą do starostwa, prosząc jednocześ. 
nie o zastosowanie odpowiednich repre- 
ву] w stosunku do nielegalnych wytwór- 
ni. Memorjał ten złożona przed dwoma 
miesiącami. Dotychczas jednakże nie wi- 
dać żednych następetw i stan ten trwa 
nadal. 


X WALNE ZEBRANIE OCHOTNICZEJ 
STRAŻY POŻARNEJ W ŻYCHCICACH 
W ub. niedzielą pod przewodnictwem 
naucz. drnha St. Hryniewicza odbyło się 
doroczne walne zebranie członków ochot 
niezej straży pożarnej w Żychcicach. Ра 
wysłuchaniu sprawozdania zarządu, na- 
czelnika straży dh. K. Baci i komisji re- 
wizyjnej udzielono zarządowi absoluta- 
rjum. Uchwalono zrównoważony budżel 
re rok 1955. Ustępujących 3 czlonków 
zarządu m. in. prezesa p. Fnrmanka i se- 
kretarza p. W. Nikodema ponownie wy: 
brano na poprzednie stanowiska prze? 
aklamację. Gospodarzem straży w miej- 
sce ustępującego obrano p. J. фи 
ka. Naczelnikowi straży walne zebranie 
wyraziło podziękowanie za osiągnięcie W 
ub. roku pierwszego miejsca w rejonó” 
ych zawodach. Zabranie odbyło ТЫШ 
miłym nastroju. Korpus straży składa się 
z 32 członków czynnych i 44 уѕрісгај& 
суф. 


w 


a 


Nr. 47 


Na mile zaproszenie ks. ]. Placka staję 
w szeTegn grających w Śnieżki. Właśnie w 
chwili gdy piszę te słowa, łaskawe Nieba 
wypuściły na ien padól miljardy gwiazdek 
bialych. Więe cieszcie się wy, co chlehem 
nędzy swej żyjecie, bo ała arsenał zaopa- 
trzony został obficie w świeży zapas amuni- 
cji, co niezawodnie wplynie na wzmeżenie 
działań wojennych na linji bojowej. Doby- 
wam więc z onej zbrojowni szereg kul 
śnieżnych i ciskam niemi w naszego senja- 
ra ks. A. Uchto — vulgo ks. wojskowego 
oraz łych, co wśród płowych główek dzie- 
cięcych, przy ul. Promyka i nl. Staszica nio- 
są oświaty kaganiec. 

Żeby zaś poszerzyć bazę operacyjną leć- 
cie kulki moje do Dąbrowy і pukajcie da 
Жа. pret. Z. Flisowskiega i ks. skarbnika J. 
Baranowicza, a nie pomińcie przypadkiem 
ks. S. Tochowicza, którego ingres uroczysty 
do Zagórza śwleżo zosiał dokonany. 

Pokłońcie się także ks. Maślankiewiczowl, 
który przepadł bez wieści wśród sączew- 
skich kniei... Leócie dalej! — hen aż ku za- 
копот Strzemicszyckim i łabędzim swym 
puchem obsypcie tameczną Prześwielną Ka- 
ше z jej dziekanem Czczig. Ks. pralatem 
M. Rogóyskim na czele, a ponieważ i para- 
[ате tamtejsi — o czem niejednokradnie 
moglem się przekonać — wykazują wiele 
ducha oliarności, więc tegoroczna Królowa 
śnieżek Сагі» wyzywa uroczyście бо wal- 
ki: panów J. Gliszczyńskiego, J. Gallota, J. 
Górecznego ńo i oczywista p. Naczelnika ze 
Stremn, со іа zawsze dziarsko podkręca wą- 
sa. Nakoniec biorę na cel siarożytny gród 
żnrecki i bieluchne Śnieżne kule rzucam w 
płebańskie podwoje 1 Palestry miłe grono. 

Na rzecz konferencji Pań 5w. Wincentego 
w Będzinie składam 5 zł 

KS. L. GIETYNGIER. 


9 PODZIĘKOWANIU P. STANISŁAWOWI 
TRENNERÓWI. 


Panie Stanisiawie! 

Wiedzą sąsiedzi jak kto siedzi. 

Slusznie więc, zamiast śniegu kulę кер 
rączki. 

Przysłał mi Pan do domu świetne ZM 
pączki. 

Pan wie, że n mnie teraz chudą fara Ы 

— I miłą mi była fa słodka oliara. 


Wspaminając zjedzone ze smakiem frykasy, 
Piek зуе wrzucam do Winceniek kasy 
w Będzinie. 


WYSZATYCKA ZOFJA. 


Ugodzona śnieżną kulką Pana Wachlow- 
skiego chętnie wplacam na Wincenfki w Ka- 
zimierzn zł. 3, więcej jednak kul nie Теріс i 
nikogo niemi nie obdarzam, bo po pierwsze 
Śniegu brak, a błolem bliźniego iak otwar- 
cie okrznrać nie wypada, po drugie prócz 
Wineeniek mamy Aula} 1 „biedne dzieci“ 
(czytaj: Komitel Pomocy Dzieciom Najbied- 
niejszym), na ie więc „biedne dzieci“ uwa- 
де wszysikich zwracam, wszystkich, kiórzy 
cheg się zabawić wesolo lub dużo w bridgo'a 
wygrać. Niech spieszą na Niemce w sohatę 
18 b.m. do Klubu . Walki Gnieżkami nie bę- 
dzie, ale dobra zabawa gwarantowana, 

к. BIAŁKOWSKA. 


Śnieżka Halumi z Dąbrowy habunie iro- 
fila, a bahunia do kasy Wineentek w Enzach 
dwa złole złożyła, i rzuca dwie śnieżki da 
Olkusza da Kochanych wnuków Rysia i Mie 


tusia Męclewskich. 
gi H. MATYJOWA. 


Udrrzona śnieżką p. Julji Rychłowskiej 
złożylam па Stow. św. Wincenlego a Panlo 
w Milowieach zł. 2 i odrzucam w stronę p. 
Słefanji Przypkowskiej i p. Nowakowskiej. 

MIROSŁAWA ZIELIŃSKA. 
7a miłą śnieżkę, Doktorowi Rroenowi dzię- 
kując, składamy na Wincentki w Będzinie 
5 zł, aby zaś zabawa trwała nadal odrzu- 
camy (6 białą кше w stronę znanego z li- 
łościwego serca — Dra kpt. Matolskiego i w 
stronę nieuderzonych jeszcze 5 sióstr p. А. 
M. J. Misiórskich. 
DANUTA I STEFAN NAPIERALSCY. 


Śnieżkę skierowaną do mnie przez p. R. 
Monsiorskiego, chętnie podejmuję i odrzu- 
сат ją w stronę p. Dra Walewskiego 1 p. 
Insp. Калт. Skarbowej Kozłowskiego, przy- 
golowane zań kule z czasów śniegowych, a 
zachowane do tega czasu, rzucam z calej si- 
ły w poważnych obywateli p. J. Gęho: 
to i p. St, Kuhiczka wszyscy w Będzinie. 

Na Panic Wincentki w Będzinie składam 
zl. 30. F. ZUCH. 


Śnieżkę rzuconą przez p. W. Majewskie- 
go przyjmuję: i odrzucam ją w рр. Ludwi- 
gów wraz z córkami oraz w sąsiada p. Brau- 
nera, Skladam A (trzy) na Ad ап św. 
Wincentego a Pamo w Мамут Sielen. 
a s WŁ. HOFFMAN. 
Ugodzony śnieżką p. Majewskiego, 

Żeby nie wstrzymywać śnieżnej kuli Jego. 

Uderzam nią dalej w porueznika strażackiego 

Michała Soleckiego — i córeczkę Jego 

A że Siraż Renardowska dobrze się 

1 najwięcej na biednych golóweczki 

Przeła i On nie pożałaje 

1 biednych hojnie poratnje. - 

А że śnieżek sypie, i zaprędko ilaje 

Niechże więc i W. Kulawik da ataku staje. 
Skłmdam zł. 2 na Tow. św. Wincentego 


a Panl: Now; Bielcu. 
AEK: S. PAWŁÓW. 


Rzuconą śnieżkę przez Panią Z. Bara- 
nowską przyjmuję i wpłacam zł. 5 na Tow. 
św. Winceniega a Paulo w Kazimierzu 

ЗУШЗСЕМГ 


Y МЕ?ҮКӘКІ. 


sala 
ala 


ÆURJER ZACHODNE czwartek t6 lutego 1955 rokn., 


ŚNIEŻK I 


(СПА TOWARZYSKA, KTÓREJ CELEM JEST ZEBRANIE FUNDUSZÓW DLA BIEDNYCH TOWARZYSTWA PAŃ ŚW. WINCENTEGO 
A PAULO W SOSNOWCU]. 


P. W. Majewskiemu za śnieżkę dziękuję 
i zapraszam da dalszego turnieju śnicżkowe- 
go W.W.P.P.: M. Lekszycką, K. Pyzikównę, 
K. Welssową w Gdańsku i $. Sl ańska. 


F. KE 
Ма Wincentki w Nowym Sielen składam zl. 5. 


Panu Malachowskiemn za śnieżkę dziękuję 
I godnie cię rewanżuję! 
A la woliara" nowa to Panie: 
Jadwiga Siephanowa i Helenka Levitova, 
Jak również Jej najbliższa sąsiadka 
Choć chwilowa: 
Pani Żażja Klansineowa. 

MARJA SAMOGGY. 
Na Wincentki w Pogoni zł. 5. 


Chwytam trzy śnieżki we mnie wymdarzone 
I rzneam dalej. 
Dwie w najbliższych sąsiadów pp. mecenasa 
4 Eichlera i J. Dziewońskiego, 
Trzecią do Katowic, w mego szwagra, Stach: 
Strzeleckiego. 
В. KUŹNIARSKA. 
Na Wincentki na Kazimierzu składam zł. 2 


Wezwany na „ndeptaną ziemię“ przez mo 
jego sympatycmega przyjaciela Jana Pic- 
czyńskiego — siaję da boju z otwartą рг2у!- 
bicą, by nie tylko odparować rzucony ме 
mnie śnieżny pocisk, lecz i zachęcić do dal- 
szego bojn moich wypróbowanych iowarzy- 
szy broni — Kolegów Т: Pocisk - 
browolskiego i Ignacego Breśsla. 

Sądzić należy, że nie zechcą zasłonić się 
obronną warownią „Dorotki“, a staną m 
nie na placu boju, wzywając do ólakcj 
cale szeregi kolegów z Polskiego iązku 

‚ Prac, P. i Rz. Р. kióre mimo licz- 


nych ataków ze wszech stron, zdobędą się na | д 


mężne odparowanie i tych ciosów, śl. - 
PR клы Кагы о ые 
ującym. 
Ze swej strany składam zł. 5 do wapólnej 
szkatułki ołiar. 
WŁODJAMIERZ GRUNWALD. 


Podejmując rzaconą we mnie ZAC- 
nego przyjaciela Rysia śnieżkę, skladam na 
Wincentki w Będzinie zł. 5, licząc na pomoc 
nadobne} panny Wandzi w dalszem skiera- 
waniu złepionej z świeżego materiału Śnież- 
ki, emeryt bowiem odczuwa brak celu do 


rzutu. 
EDWARD ВҮРР. 
Uderzeni śnicżką przez p. W. Kurzyńskie- 
go, odrzucamy ją w stronę W.P. St. Biełec- 
kich, J. Schabowskich i R. Ratyńskich. 
1. GAWIKOWIE. 


Załączamy 5 zł. na Tow. św. Wincentego 
a Pawo w Dąbrowie. 

Trafiona śmieżką р. dr. Maćkowskiego, 
skladam 3 zł. na Tow. św. Wincentego a Pau- 
la w Dąbrowie. 

JANINA GAWLIKÓWNA. 


Kulką celnie ugodzony 
Rzucam ją też w dalsze airony, 
Niechaj więc krąży ponsd ye 
Łatwiej dosięże Panią Kazimierę Krółową, 
Która napewno ze swojej kieski 
Dar najbiedniejszym złoży Królewski. 

14. 4 zalączam na św. Wincentego a Paulo 


Dąbrowie. 
м i IZYDOR WARTAK. 


Podejmując śnieżkę kol. Inż. Tad. Gadom- 
skiego, odrzucam ją do Grodźca, w kolegów 
к= Jakóba Olszewskiego i Inż. Stefana Księ- 
skiego. 


Skladam тї. 5 (pięć) na Wincentki w Go- 
łonogu. 
M. ROLOCHER. 


Ма wezwanie p. Szperlinga na płac zaba- 
wy w Śnieżki wpłacam па R-k T-stwa św. 
Wincentego a Рао. зу Gołonozu zł. 5. 

Otrzymaną ku! legową, pomimo nagro- 
madzenia przez Miłosierdzie dużych тарас 
sów śniegu, dla oszczędności, dzielę na dwie 
części | takowe posyłam sąsiadom: p. Wi- 
foldowi Modelskiemu i Franciszkowi 
Szklarzowi jako zaproszenie do dalszej za- 


bawy w Śnieżki. 
zk W. KAWIŃSKI. 


Tak dostałem bryłą Śniegu, że mnie Hai 
i. 


Później przekonałem się, że to strzał sokoli. 
Uderzony śnieżką białą, fak twardą јак 
kulka przez p. L. Winkla, 
i to silnie niespodzianie, ale trudno, kiedy 
już tak Љума, 
bo dia biednych duża potrzeba grociwa. 
To też śniedkę podejmuję, 
w dziesięć osób znów celnję. 
a przchaczenie z prośhą wielk. 
aby piątkę, którą daję, uczynili setką. | 
Niech iak moja Śnieżka leci, na te dziesięć 
biegów, 
niech uderzy w sympatyczny dom PP. 
Czernedów. 
Stamiąd ulicą Kościuszki, za most kolejowy, 
trafi w dom PP. Pasziów, zawsze do ofiar 
golowy. 
Tam posylam swoją śnieżną kulkę, 
niechaj traii w ią rodzinną trójkę. 
Najpierw w P. Tadensza, уота młodego, 
i P. Konstaniego, sekretarza Sądu, 
Sosnowieckiego. 
Jeszcze silniej w Р: Annę таспа osohę, 
siostrę Jego. 
Stamtąd powracam ją, 
znów bije w PP. Paluchiewiczów, ktorzy 
dużo grosza gromadzą, 
niech na biednych też coś dadzą- 
Siamiad biję z calej siły 


znów w PP. Zygmun(ów na 3 
a setka się już doliczy. 
Na rzecz biednych Tow. św. Wincentego 
a Рашо w Dąbrowie Górniczej, skladam 21.5 
łOMUALD KICKI. 


Maja ulicy, 


W odpowiedzi na miłą śnieżkę pani inż. 
Bijasiewiczowej i pana dr. Bentkowskiego 
składamy na fumdusz Pań Wincentek 3 zi. 

1. EIPNICCY. 


у, 
zabawy 


A więci HELD 
lowarze, 


Tegi Panie 
lejesz, 
Jesteś przecie nie z żelaza. 
Śnieżka naszą nie obrazi, 
Ni Stalowni ni Walcowni, 
Ni Blachowni i Wysokirh Рїесу. 
A więc bijmy w same plecy 
Stolarskiego, Barańskiego, 
Rurańskiego i Bubałę, 
Pomijając bardzie wielu, 
Niech i Koledzy óbują celu. 
A jak trafnie ują 
To, Ich więcej nie obija. 
74. 5 wp.acamy na ręce p. Przewodniczą- 
сеј Swirtunowej. 
STEFANOSTWO WITKOWSCY. 


Otóż | śnieg dziś] Więc na zew Twój, Jadziu, 

Słaję i ja też w te szranki bojowe, 

Aby dla głodnej dziatwy zdobyć śnieżką 

Od ludzi dobrych złotóweczki nowe. 

Lepię więc śnieżkę taką dużą, białą, 
ad jeg, choć тйтп 


Więc niech ma $9 
Wzbndzi ofiarność 


Z proś 

Później się odhij і bęc w p. Sziajnera, 
Jednego z czynnych wielce tu działaczy 
walki o grosz dla biedoty — 


а poiu 
Niech dziś ofiarę hojmą złożyć raczy. 
A siąd, z Będzina, poleć do Sosnowca 
І dotrzyj najpierw do Zośki Kazławskiej, 
Później do Zośki Piętkówny zawiłaj.., 
1 wracaj z groszem przy pomocy Boskiej! 
WITOLDA MORZYCKA. 


Dziękuję Ci, Ryslu miła, 

Maj śnieżką trafiła, 

Gg ja też rzucam śnieżką 

W Mietka, Jarka ZA najpierwsi. 
I a 


Potem w Bnśkę —- еге: 
I w Wiesiunię i Jureczka (Mozgnicowie) 
i w Piotrusia (Ja 
Teraz lećże, śnieżka, ra 
Trałiam w Wiwa (Łaniawscy). 


zł. 2. DODO ZWOLIŃSKI. 


Chociaż deszczyk pada, 

Chociaż śniegn niema, 

Jednak ki CE л 
а. 


Do Marka Gębikn, 

By ten chlopiec krzepki 

Rzncił groszy kilka 

Na cele Wincentki. 
"Teraz „baczność“ śnieżka, 
Do miłej Alinki 
I brala Mareczka 
Zajrzyj w ich skarbonki. 


LIDJA SKORKÓWNA. 
(J. Schyła, A. M. Surowcowie, J. Barto- 
:zewicz) 


s У 
Składam па Wincentki w Będzinie zł. 5. 


Śnieżką dostałem już dawno chyha 
Kiedy w Zagłębin śnieg jeszcze był, 
Wszędzie go szukam, znaleźć nie mogę, 
W rozpaczy jestem, z sił. 
Wiem myśl zbawienna w glowie mi błyska: 
Pomoc jest przecie i to fak bliska: 
Mam kolegów swoich dwóch 
Są obecnie w Zakopanem — 
Jeden Maciek, chłopak zuch 
Na nartach pona używa, 
Nie dba — narty, plecy, brzuch 
Wszystko jedno — byle zjechać. 
Drugi Marek, jego brat. 
Myśl szczęśliwa, jakżem rad, 
Toż mnie oni wspomóc mogą 
Wedle siły swoich lat. | 
Niech zapasy wielkie zrobią 
1 zlączywszy siły swe 
Śniegu trochę nam dostarczą 
Dając szybko kniki te. 
Tu je inni rozchwytają 
Niech zabawa dalej trwa, 
Więc koledzy — da szeregu. 
Ja zać placę złotych dwa. 
JĘDRUŚ GADOMSKI. 
Na Tow. Św. Wincentego a Раша w Be- 
dzinie — 2 zł. rzucając śnleżkę w Maćka i 
Marka Lanbitzów. 


Śnieźkę р. Jasia Piekarczyka rzucam w 
stronę p. Włodka Kowalskiego i p. Wacła- 
wa Chrzanowskiego. 


WITA KOŁODZIEISKA. 
Załączam 2.zlożc. 


lewiczowie). | Spadła śnieżka 


Traliony przez Р.Р. Górawskiega i Smo- 
gorzewskiego zalączam trzy zlote dla bied- 
nych. 


G. PRUSZKOWSKI. 


‚ W odpowiedzi na śnieżkę p. inż. J. Za. 
jączkowskiego wpłacam na Tow. Pań św. 
Wincentego a Paulo na Pogoni 71, 3 i adtam 
cam w вітопе p. inż. Zająrzkowskicga Ale- 
ksandra z „Juijnsza* oraz p. Czernika Je- 
rzego w Sosnowcu. 

W. GLIŃSKI. 


DLA ALINKI WALKÓWNY W SOSNOWCU, 
Chociaż feraz wciąż deszcz pada 
I choć „chlapa“ jest na dworze, 
Jestem przecież cudotwórch, 
Więc gdy zechcę — to śnieg stwoix 
ogo cisnąć kulkę białą 
Myśle — i jestem w rozterce... 
Lecz ach! znam Alinkę małą 
I wiem, że ma dobre serce! 
Więc w Alinkę śnieżką biję, 
la „Winceniek* rzuć coś proszę 
Odrzucając kulkę komu, 
Też zabawisz się potroszę! — 
DLA ЈАР? STANKIEWICZÓW O": 
W JAWORZNIE. 
Tak mnie śnieżka uderzyla, 
Że aż guza mam na czole, 
A to sprawa niezbyt miła, 
Więc wyrznceę śnieżkę w połe!! 
nie! Lepiej w Jadzię trafię 
Bo da miła jest dziewnszka 
МА опа ge „Wincentek* 
sypnie — wprost z serduszku 
Dalej Jaedziu! Posl wyzwanie 
Odrzuć śnieżkę, sypnij złotem 
A że teraz jesi karnawał 
Więc zahawim się też potem! 
DLA PP. ZADOROŻNYCH 
W MYSŁOWICACH. 
Ta el wojna co się zowie! 
Kul świst w calym słychać świecie, 
Lecz nie trzeba kryć się w rowie! 
Bo to śnieźki tylka przeciel 
Nie mam chęci tych ат ych 
FRmcam śnieżkę, a ta leci 
Wprost do państwa Zadorożnych! 
На to trudno! Niema rady 
Na „Wincenikić coś dać irzeba, 
Bo inaczej, państwo moi 
Róg nie przyjmie Was do nieba! 
Panna Zdzicha też osobno 
Z oszczędności coś doloży 
ат теўге Де 
się wojna ciągle aroży! 
Na Wincentki w Nad zd 5, 
HALINA GDYNIÓWNA. 
jespodzianka z rana, 
EG w chmurze, 
. Urbana 
Czymiąc wielki wyłom w murze, 
Patrzę w Śnieżce kamień #у 
„Brak już śmiegn* — 
A, że człek nie w ciemię 
Wnet i na to radę miahmm. 
Rzucam chustkę „Kocham ja Cię* 
I odpowiedź trza dać snadni 
Grę tę państwo wszyscy znacie 
Więc zaczynam z kim popadnie. 
No więc Tosię Jakathowską, 
Ona niechaj rzuci szczerze, 
Niech się dzielą biednych troską 
Edward i wielcy Kazimierza! 
Pan Warhelko z Pietrzykami, 
Ca to gdzieś z „Jowisza” spadli, 
Niechże rzucą zlociszami, 
Jeśli w tak zabawy wpadli. 
Jak się zbierze dość pieniędzy 
W Wincentek Niweckich Kole, 
ейп się SE z) z aey 
ięc spełnia jm: leha wolę. 
KRYSTYNA TWASZKTEWICZÓWNA 
Na Wincentki w Niwce 1 zł. 


Cóż za ni 
W dzień 


Nawet mnie „skromnego“ 
Znałazla śnieżka p. R. Zielezińskiego. 
Odbila leri, tworząc pocisk nowy 
Trafiając w p. Dudzińską, Lisównę 

z Dąbrawy. 
Jesi Gajównej nie mija z Sosnowca 
Ї Śmielewskiego, by wyjął złotego 


z pokrowca. 
Klimaszewskich doleci — mała jako or 
włoski 
Niech wylagzą, że sprawcą tego jest 
узар. #е sprawca SZYJKOWSKI. 


Na Tow. Pań św. Wincentego a Paulo w 
Sosnowcu składa 5 złotych. 


Uderzona Śnieżkami p. Zotji Ufnałewskiej 
i Wlndzia Śmogorzewskiego, odrzucam je 
dalej w miłe koleżanki: Basię Krzyżkiewi- 
czównę, Dannsię Łewicką i Basię Wolfiów- 
nę i skladam na biednych Tow. Pań św. Win. 
ceniego a Рашо w Sosnowca гі, 2. 

ALA JACYNICZÓWNA. 


Wacusia Urbana śnieżką ugodzony, 
Odbijam ją nichawem w najbliższe nie 
мтолу, 


Do Jasia Zająca swą Śnieżką celuję 
Niech wierszyk napisze, datku nie żałuje, 

Sosnowiec daleko, więc w Tadzia i Leszka 

Zhyszewskich mój pocisk paść też nie 

omieszka, 

A polem do Rakowie, do Dzidka Czapskiego 
Wale swoją kulą w sztobaka dziarskiego. 
Teraz Па Oświęcimia zajrzeć też wypada, 
Gdzie Jaś Zkyszewski dzielnie karabinem 
włada; 
Na baczność niech staje, obcasami strzeli, 
Wiersz piękny napisze, bliźnich rozweseli. 
WITEK GAJZLER 


Wnlaenm na Wincenthi w Niwce i zł 


NA ERRANIE. 


„Śpiew, całus, dziewczyna“ 
W KINIE „ZAGŁĘBIE“. 


W dniu wczorajszym odbyla się w ki- 
nie „Zaelębie" premjera pogodnej i bar- 
dzo dobrze zbudowanej komedji р. t 
„Śpiew, całus, dziewczyna”. Film edzna- 
cza się kapitalnym humorem i wdzię- 
kiem Marty Eggerth, parlnerki przy- 
stojnego С. Fróhlicha. Największą jed- 
mak atrakcją była nowa aparatura 
dźwiękowa „Marconi—Anglja". Nie wie- 
my jeszcze, jaka o tej aparaturze będzie 
opinja publiczności, która na rozdawa- 
nych specjalnie kartkach miała wypisać 

'swaje ewentualne zastrzeżenia. Jeżeli 
chodzi о nasze zdanie, a jest ono wyni- 
kiem rozmów z wielu obecnymi na przed 
stawieniu, to aparatury o takiej czyslo- 
ści dźwięków bez szmerów, dzięki czemu 
każda subtelność tonacji, każde słowo 
brzmi bardzo wyraźnie — dotychczas 
jeszcze w Sosnowcu nie było. 

REC A 


21 przemytników 
Z ZAGŁĘBIA DĄBR. 


Onezdaj nad ranem natknął się pa- 
trol straży granicznej na zielonej gra- 
micy pod Brzezinami Śląskiemi na wie- 
loosobową szajkę przemytniczą. 

Na widok licznych czujek strażników 
przemytnicy usiłowali wrócić na stronę 
niemiecką, jednakże strzały etrażników 
powsirzymały ich od tego i zmusiły do 
poddania się. 

Przy zatrzymanych 21 przemytnikach, 
mieszkańców Zagłębia Dąbrowskiego, 
zakwecijonowano przeszło 500 kg. owa- 
ców pałudnowych, jak rodzynek, migda- 
łów, orzechów, daktyli itd. przedstawia- 
jących wartość około 3000 złotych. 

Przemytników wraz z towarem odpro- 
wadzono do urzędu celnego w Brzezi- 
nach Śląskich, gdzie obliczono, iż szko- 
da jaką poniósł skarb państwa przekra- 
eza 4.000 zlotych, i wyznaczono karę 
20,000 zł. 


Magistrat, czy rolnicy? 
SPÓR О KORCOWE W CZELADZI. 


Jak już pisaliśmy, pomiędzy rolnikami 
a magistrałem w Czeladzi istmieje za- 
targ o korcowe z pod wszystkich dróg 
па terenie Czeladzi. Zarówno bowiem 
magistrat jak i rolnicy zgłaszają prawa 
do korcowego, co podobno ma rozstrzy- 
znąć Sejmik. 

Na konferencji z inspektorem samo- 
rządowym magistrat powołał się na u- 
chwałę Rady miejskiej z r. 1923, okre- 
ślającej drogi miejskie. Czy jednak jest 
lo równoznaczne z nubyciem prawa do 
korcowego, jest rzeczą mocno wątpliwą. 
Zanważyć przytem należy, że drogi ро!- 
ne są zawsze własnością prywatną, a 
również, że Rada miejska nie może zmie- 
niać prawa własności i robić prezentów 
е cudzej własności bez zgody właściciela. 

Wyrok Sejmiku w tej sprawie, cho- 
tiaż jako władzy administracyjnej, nie 
obowiązujący rolników, oczekiwany jest 
z ciekawością, tembardzicj, że ma roz- 
strzygnąć również niehonorowanie zobo- 
wiązań władz miejskich, dzierżawiących 
kilka objektów, należących do rolników. 


% ARESZTOWANIE ZŁODZIEJA KO- 
LEJOWEGO. Onegdajszej nocy kilku 
osobników usilowało dokonać kradzieży 
żeaza z wagonów pociągu towarowego 
między Strzemieszycami a Sławkowem. 
Bpłoszeni przez służbę kolej łodzie- 
je zbiegli. Podczas pościgu pól ja uję- 
la jednego ze sprawców, Stanisława Ko- 
zioła ze Strzemieszyc, manego złodzieja 
kolejowego, znajdującego się ostatnio 
pod nadzorem policyjnym. Aresztowane- 
go złodzieja przekazano władzom sąda- 
wym. 

X СО KOMU SKRADZIONO: Ze skle- 
рп Ewalda Rydla w Sosnowcu (Piłsud- 
skiego 38) skradziono w nocy różne ar- 
tykuły, wartości 280 zł. 

Fajwlowi Feldmanowi z Będzina (Ma- 
tachowskiego 0) skradziono z wozu, sto- 
jącego na ul. Dekerta w Sosnawen wo- 
rek parafiny, wartości 70 zł. 

Szlamie Wierzbie, zamieszkałemu w 
Będzinie (Kołłątaja 29) skradziono z 
szafki reklamowej, wiszącej przed skle- 
pem jubilerskim różną biżuterję, warto- 
ści 71 zł. 

ZEN R ER REESE ШОНЕН 


>> m 
Zanisnicła Ме do P.M.B. 


„KURJER ZACHODNEY" czwartek 16 lutego 1933 roku. 


ŻYCIE GOSPODARCZE. 


Jak wybrnąć z kryzysu. 


‚ Na odczycie w lokalu statystyków 
i ekonomistów w Warszawie, b. min. 
Władysław Grabski wyłożył swój 
plan wałki z kryzysem gospodar- 
czym. W ogólnym zarysie plan ten 
przedstawia się następująco: 


Kryzysu światowego zwalczyć w pełni na- 
szemi własnemi siłami nie można, należy 


iążyć jednak do przyspieszenia wyjścia z 


niego, 

Na pomoe pożyczki zagranicznej w obec- 
nych warunkach liczyć dla Polski nie moż- 
na. Ami obciążenie kurs złotego, ami usta- 
nowienie nowego pieniądza hipotecznego nie 
daje wyjścia z kryzysn, gdyż na miejsce a- 
becnego, każdy z tych ów stworzy 
nowy kryzys, klóry z skutkach może być je 
szcze gorszy. 

Hasło liberalizma jako sposób wyjścia 
[4 kryzysu jest jałowem.. Nie można go się 
jednak wyrzekać i efatyzm stosować т 
tylko fam, gdzie jesi on rzeczowo uspr: 
wiestliwiony. Eielyzm, przejawiający się w 
rozszerzaniu średniej działalności go- 
spodarczej organów państwowych, powinien 
w czasie kryżysm podlegać ograniczenin, 
pod tym kąiek wiózensa. by korzyści, jakie 
ma on przynieść w każdym pereczególnym 
wypadku nie były mniejsze od strat Фа æ- 
ly +] warsziałów indywidualnych. 

W odbudowie dochodowości _ warszłatów 
wytwórczych kraju, będącej pierwszym wa- 
rankiem wyjścia z kryzysu, najważniejszą 
rzeczą jest przywrócenie opłacalu: ni- 
ctwu, dotiniętemu kryzysem bardziej po- 
wszechnie i silniej, niż ime dziedziny. Przy 
wrócemie lnmości rolnictwu nie może 
se dokonać tylka chnżsniem ceny produ- 
kłów przemyslowych. Nigdy оро fak dale- 
ko mie pójdzie, jak obmińka cem rolmiczych 
Podniesienie przeto сеп rolniczych do pozio- 
mu, wyrównywającego nożyce con jest pod- 
tawowym postulatem rozpoczęcia wszalkie- 
то ożywiemia gospodareznga. Takie podnie- 


зіеціе оеп na stale jest moliwe w Polsce 
tylko przy jednoczesmem ożywieniu wownę- 
jakim 


'rznego rynku zbytu Фа rolnictwa, 


jak i 


rzez rozłożenie generalne ich płatności na 
vaty poroletule. Rozłożenie to musi być po- 
'ączone z taką mkoją charakteru ogólnego. 
któraby poslużyć mogła jako doraźny im- 
mls do przyspieszenia tempa ożywienia go- 
podarczego. 

W tym celu podaje b. min. Grabski pro- 
jeki następujący: 

1) Wszysikie zaległości podaikowe, pań- 
stwowe, samorządowe i ubezpieczeń spolećz- 
nych do dmia 1 stycznia 1933 roku zostają 
zamienione na dług amortyzacyjny, rozlo- 
żomy na 5 lat wraz z oprocentowaniem (5 


procent) na anuifety półroczne w ratach, po- 
czynając od i października -933 r. 

B) Zo-taje utworzona „Kasa Likwidacyj- 
na“ — јако osobna jednostka prawa. Skarh 
państwa. samorząd i ubezpieczenia przeka- 
таја, јако dotację kasy, wszystkie zaległe 

jatki, rozłożone na 5 lał (jak wyżej) po- 
dług ich stanu ma t stycznia 1933 roku. 

3) Rao kasy pa na nadanin płyn- 
ności naleśnościom, wypływającym z prze- 
kazania jej zaległości zodakkowych b 

4) Amutety zaległości podańkowych ścią- 
game są przez urzędy mine na rzecz 

у narowni 7 podatkami bież i w 
postaci dodatku da podatków. o 

5) Upłynnienie należności z zaległości po- 
datkowych przeprowadza kasa w sposób na- 
slępujący: 

a) wypuszcza ona i sprzedaje na wolnym 
tynku najpierw obligacje na terminy dal- 
sze w 1954 1 19% r. odpowiadające w kaž- 
dym terminie połowie przypadającaj рїаї- 
ności amuiietów zaległości podatkowych (z 
marżą í da Zmiesięcy). b) Obligacje kasy wy- 
kupywane będą scisle w  przypadając 
terminach. Ohligacjamni płacić będzie można 
anuilety zaleglości podatkowych =tosownie 
do ich terminów. c) Obligacje na terminy 
orzypadające w 1933 będą oprocemitowan: 
na 5 procen, 1934 б proceni, a na 1997 Tok 
na ? procent. d) Poza obligacjami kasa wy- 
msa bony dwuprocontowe, które podjegać 
bedą obowiąńkweamu wykupowi z ył 
ki anuśletów ponad obligacje płatne w 1955 
(954 i 1935 roku oraz z amuńetów w 1956. 
1957 i 1958 roku. e) Ilość  wypuszczenych 
bomów nie będzie mogła przewyższać dwn- 
krotnie ilości wypnszczonych obligacyj. f) 
Obligacje sprzedawane będą na wolnym 
rynku. Bony będą służyły jako środek wol- 
ny płatniczy, nie mający żadnej ustawowej 
sankeji. g) Fundusz rezerwowy kasy w 
Banku Polskim, ssłały z  rozprzedaży 
nierwszej serji obligacyj i stale odnawiany 
łużyć będzie: х) dla шіттупюлја kursu obli 
zacji na gieldoic na wysokim poziomie i y) 
da wymiany bonów na bilety Bamku Pol- 
akiego „al рагі". b) Procent od banów ad 
daia ich wypuszczenia, wypłacany będzie 
przez Bank Poński przy przedstawieniu ich 
do wymiany. Rony lakie będą kasowane i 
nowe z nową datą emisyjną wypuszczane w 
zależności od w ości ich pokrycia, kióre 
zawsze wimno się będzie znajdować w wy- 
ści potrzebnej dla natychmiatsowej wy- 
mienielności bonów na bilety, 

Kasa oddawać będzie skarbowi państwa: 
a) bilety Banku Polskiego i inne pieniądze, 
vzyskane z rzedaży obligacyj, a prze 
wyższające fundusz rezerwowy, potrzebny 
dla podtrzymania kursu obligącyj oraz wy- 
mieniałności bonów: b) bony kasy i е) nie- 
tozsprzedame оше 
Powyższy sposób pozwoli na  umuchomie- 
nie z rozsprzedaży і rezmicszczemia zaró 
no obligacyj jak i bonów paru setek miljo- 
ów złotych (250.000.000) bez żadnego рене 


pieczeństwa dła złotego, o ile zachowane hę 
dą zasady posiapowenia słojmiowega i pla- 
nowego. + 


Kronika gospodarcza. 


NA CENTRALNĄ TARGOWICĘ W MY- 
SŁOWICACH spędzono od dnia 7—13 bm. 
wołów 64, buhbaji 119, krów 765, jałówek 101, 
świń 1705, cieląt 511; razem 3083 szł. zwie- 
rząd. Płacono za # kg. żywej wagi nieroga- 
cizny (ceny loco Targowica lącznie z koszta- 
mi handlowewu) od 0.20 do 1.30 zł. 

WZROST BEZROBOCIA О 649% OSÓB 
W CIĄGU TYGODNIA. Według ostatnich 
damych państwowych urzędów pośrednictwa 
pracy, liczba hezroboinych, zarejestrowe- 
nych na terenie całej Polski w dniu 11 b.m., 
wymosiła ogółem 276.075 osób, со w porów- 


naniu ze sianem z ubieglego tygodnia stano- 
wi wzrost bezrobocia o 6498 osób. Liczba 


bezrobotnych w Warszawie (wraz z okrę- 
giem) wynosiła 29.060 osób, 
wzrost w ciagu tygodnia о 1.468 osób. Liczba 
bezrobotnych na Śląsku wymasrła 85.106 o- 
sób, t.j. o 2.948 овбһ więcej, niż w tygodnin 
poprzednim. 

KOMISIA  ROZJEMCZA W SPRAWIE 
NOWYCH WARUNKÓW PRACY W ROL- 
NICIWIE. Minister opieki społecznaj powo- 
lał nadzwyczajną komisję rozjemczą dla u- 
stalenia warunków pracy i płacy. roboini- 
ków rolnych na rok służbowy 1935-34 na ob- 
szarze nasiępnjących województw: Wat- 
szawskiego, _ Białostockiego, Lubelskiego, 
tódakiega Ч Kieleckiego. Przewodniczącym 
tej komisji mianowany zostal główny in 
kior pracy, dyr. Кюй. W sklad komisj 
wchodzi 5 przedstawicieli Związku Ziemiaa 
w Warszawie, 2 przedstawicieli Zw. Robot- 
nków rolnych i leśnych Zjednoczenia zaw. 
polskiego w Poznaniu, 1 przedstawiciel 
Chrześcijańskiego Związku zaw. robotni- 


wykazując | ' 


ków rolnych R. Р. w Warszawie oraz I 
yrzedstawiciel Zw. zaw. robolmików rolnych 
i leśnych w Polsce 7.2.7. w Warszawie. 


зат OKRĘTÓW WYBUDOWANO W R. 
1992, W roku ubieglym wypuszczono z do- 
ków na całym świecie 307 okrętów o tonażn 
706.591 tonn теј, bruńlo, czyli najtniejszą 
ilość kiedyokiwiek przez Lloyds Register 
notowana. W stosunku do roku poprzednic- 
go oznacza {о spadek tonażu o 890.594 t, rb. 
Budowa siaików w poszczególnych pań- 
wach przedsiawiła się w roku ułneglym 
następująco (pierwsza cyfra ilość okręlów. 
druga tonaż w b.r. 1) iWełka Brytanja i Ir- 
Jandja 100 (162.294), Stany Zjednoczone 18 
1145.559), Framcja 23 (99.310), Niemcy 13 

ja 44 (54402) Włochy 3 

Szwecja 12 (45.000). Holandja %3 
Danja 18 (22.449, Hiszpani: 3 
Narwegja 8 (11.129). 


GIEŁDA WARSZAWSKA. 
Dnia 15 lutego. 


Dewizy: Ве ]а 124.35. Gdańsk 17325. Ho- 
nudja 758.30. Londyn 50.7. Nowy Jork 8.922 
Paryż 3489. Szwajcarja 172.20. Wlochy 45.67. 

Papiery procentowe: 1 proc. poż, budowla- 
na 45.25 — 4350: 7 proc. poż. stabilizacyjna 
38.00 — 56.50 — 56.75, odcinki ро 100 dolarów 
61.50 — 6225 — 61.75 (w proc.); 4 proc. poż 
qwesłycyjna serjowa 111.50: 4 proc. państw. 


poż. premjowa dolarowa 5850: 5 proc. kon- 
wersyjna 43.25; 6 proc. poż. dolarowa 58.50 
w ртос.): 10 proc. poz. kolejowa 102.00 (w 


5% — 740: Stara- 


KRONIKA ZAWIERCIA. 


X PRZEDSTAWIENIE AMATORSKIE. 
Szkoła rzemieślnicza - przemysłowa P. 
М. S. w Zawierciu urządza w sobolę da. 
18 bm. w sali Domu ludowego (TAZ) 
przedstawienie amaiorskie. Odegrane za- 
siatą: dnuaktowa komedja ze śpiewami 
i tańcami pióra |. Korzeniowskiego рі. 
„Okrężna” i abrazek z powstania listo- 
|padowezo Zdziarakiego рі. ik 


|5 oliara za ojczyznę . 


Dochód z 
przedstawienia przeznaczony na pomoc 
dla niezamożnych uczniów szkoly. Ceny 
biletów od 49 gr. do 1.49 zl; początek 
przedstawienia o godz. 7 wieczorem. 
Przypuszczać należy. 


ze względu na 
cel impreza ta poparta zostanie bizez 
mieiscawe snałeczeństwo. - 


Nr. 47. 

X ZJAZD PODOFICERÓW REZERWY, 
W nadchodzącą niedzielę dnia 19 bm 
odbędzie się w sali Domu ludowego w 
Zawierciu nadzwyczajny zjazd delega- 
tów Związku podoficerów rezerwy okrę. 
gu Zagłębia Dąbrowskiego. Program 
zjazdu nasiępujący: godz. 8.30 rano — 
zbiórka na dworcu kolejowym; godz. 9 
— wymarsz na nabożeństwo do kościola 
parafjalnego: godz. 10.30 rozpoczęcie o- 
brad, składanie sprawozdań i wybory. 


X USIŁOWANIE SAMOBÓJSTWA. 17. 
letnia Chana Messer (Hoża 19) napila sie 
onegdaj w Celu samobójczym eżencji ot- 
towej. Młodocianą dematkę przewiezione 
na kurację do szpitala Kasy chorych 
Przyczyna farenięcia się na życie nie- 
znana. 

X PASAŻEROWIE „NA САРЕ“. Miej. 
stowa policja zatrzymała jadących po- 
ciągiem bez biletów: Alojzego Płaczka. 
Józefa Górę i niejakiego Zająca, Wszy- 
stkich bez stałego miejsca zamieszkania, 
X KRADZIEŻ. Janowi Garczykowi skra- 
dziono z komórki wieprza, wartości 70 


hlz. i pół korca żyta. 


X ŁOBUZERSKIE WYBRYKI. Onczdaj. 
szej nocy nieznani sprawcy olerwali za 
mek od drzwi i wybili szyby w semina 
rjum nauczycielskiem żeńskiem. 

Tej samej nocy uszkodzono stację 
benzynowa Woekslera, znajdującą się 
przy ul. Górnośląskiej. Nieznany spraw: 
са poprzecinał {, zw. wężyki. Wskutek 
uszkodzenia słacji sirate wynosi 30 zł 
Pohcja piowadzi dochodzenie. 


Kronika Olkuska. 


X PORTRETY ŚP. POR. ŻWIRKI. Po 
wiatowy komitet LOPP. w Olkuszu 
przyjmnje zamówienia na portrety 6р, 
por. Żwirki o rozm. 15X22 cm, tkane ar- 
tystycznie w jedwabiu. Cena portretu 
zł. 1.25. 


X ZEBRANIE KOŁA LOPP. Jutro dnia 
17 bm. o godz. 18.30 w drugim terminie 
odbędzie się we własnym lokalu przy 
ul. Mickiewicza doroczne walne zebra- 
nie miejskiego koła LOPP. nr. i w Ol. 
koszu. 


X Z TOWARZYSTWA DOBROCZYN- 
NOŚCI W OLKUSZU. Na oncgdajszem 
zebraniu Towarzystwa dobroczynności 
postanowiono zabawę dziecięcą na o- 
chronkę urządzić w dniu 26 bm. w sali 
gimnastycznej nr. 1 w Olkuszu. Bufet 
łani we własnym zarządzie, przyobieca- 
ły urządzić panie: siarościna Glirzczyń- 
ku, Buchowiecka, Majewska, Z. Ok 
niowa, O. Kurzejowa i Janikowska Ro 
ę gospodyń na zabawie pełnić będą: pa- 
nie inż. Feczkowa, Bieńkowska i Do 
brzańska, Orkiestra gimnazjum męskie: 
go. Na zabawie urządzona zostanie lote- 
rja faniowa, składająca się z piłek i 
drobnych naczyń emaljowanych, przy- 
obiccanych przez p. dyrckiora Moravka 
z fabryki wolbromskiej. i alkuskiej. 

Czynności skarbniczki w zarządzie To- 
wnrzystwa przyjęła p. ]. Żelazawska, zaś 
stkrełarki р, Ścisłowska. 


X SPRYCIARZ CZY PRAWDZIWY 
WARJAT. Onegdaj sąd grodzki w Ol. 
kuszu rozpatrywal trzy sprawy karne 
Ingnacego |urczyka. mieszkańca gminy 
Rabsztyn o kradzież 80 kilku złotych w 
biały dzień w aptece p. Wojdackiego w 
Olknszu w czasie chwilowej nieobeono- 
ści kasjerki, skrzypiec na szkodę Neu- 
marka w Olkuszu oraz 2 kawałków aksa- 
mitn na szkodę Goldmana w Olkuszu. Na 
zapytanie sędziego o generalja, Jurczyk 
swobodnie, jakby u siebie w domu za- 
czai śpiewać „wojenko, wojenko”... Wy: 
siłki sędziego przyprowadzenia do po 
rządku oskarżonego spełzły na niczem, 
wobec czego wezwano lekarzy dr. Gor 
czycę i dr. Łapińskiego. Lekarze po zba 
daniu skonstatowali anormalny slan fur: 
czyka, naskutek czego sąd sprawę odro- 
yl, oskarżonego zaś polecił odeslać do 
szpiłala psychjatrycznego do Krakowa 
Теп sam Jurczyk dwa tygodnie temu 
podczas awantury w areszcie miejskim 
rzucił się na dozorcę i posterunkowego, 
а czein pisaliśmy w swoim czasie. 
% ZATRZYMANI! ZŁODZIEJA Z BĘ 
DZINA. Na onegdajszym jarmarku w 
Olkuszu policja miejscowa aresztowała 
mieszkańca m. Będzina (Ksawera), Wla- 
dysława Wieczorka w czasie kradzieży 
owsa ua szkodę Jana Łydki z Bogucina 
Wieczorek systematycznie popełniał Fra: 
dzieże z furmanek chłanskich na wargach 
w Olkuszu. 


Nr. р. 


PROGRAM RAB JOWY 


CZWARTEK 16 LUTEGO 1935 R. 


| 
| 


125 — XVity 
Filhanmonj 


1740 — 


— wygl. 
rof. Kilawski. 18.00 — Mmzyka lekka, Ra 
Mieczysław Mikuła, Feljetan sportowy. 19.00 
Rozmaitości, 19.25 — Komunikaty harcot- 
19.50 — Kwadrans literadki — Opowia- 
Pawla Szumilasa pi: „Opowiadanie 
Siarego aMcieja" (z czasów 63 roku). 20,00 
Transmisja 2 Teatru Polskiego w Katowi- 
cach oralonjum „Judasz Machabeusz' — J. 
Fr. Heondla, w przerwie wiadomości spor- 
towe. 22.55 — —Komnunikat meleorologicz- 
- 23.00 — Muzyka tameczna. 


Z CAŁEJ POLSKI 


KONFISKATA ODEZWY. 


Odezwa ks. prałata M. Gadlewskiega do 
parafjan w sprawie skladek na remont ko- 
ściała Wszystkich Świętych w Warszawie, 
uległa kan/iskncie. 


PROWOKACJA O. U. N. 
W paw Soknlskim, we wsiach Berwiatycze, 
Bablatyn i Kopytów rozko!portowano ulot- 
ki O. U. N, omawiające sprawę sydu do- 
raźnego nad sprawcami napadu rabunkowe- 

о na pocztę w Gródku Jagiellońskim. W 
oku dochodzeń aresztowana Wasyla Chma- 
rę. W czasie rew w mieszkaniu Chma- 
ry znaleziono ulotki, oraz klej, kiórego u- 
żywał do ich razklejania. Ubiegłej nocy do- 
konano w gminie Piaski, pow. Lwów, znie- 
ważenia gadla państwowego. Nieznani spraw 
cy zerwali z Койу» szkoły powszechnej 
szydw z orlem. Policja wdrożyła dochodze- 
nia i jest już na tropic prawokatorów. 
TRAGICZNA ŚMIERĆ UCZENICY. 

Onegdaj rana ulegla nieszczęśliwemu wy- 
афо! uczenicn 5 klasy gimnazjalnej Wa- 
erja Rachwałówna, w Krakowie, córka n- 
rzędnika sądawega. Przechodząc do szkoły 
przez Maly Rynek, ugodzona zosiala w gło- 
wę odlamkiem куте atrąconego z dachu 
przez silny wicher. Rachwałówna poniosie 
Śmierć na miejscu, 

ZDERZENIE POCIĄGU 
Z SAMOCHODEM. 

Onegdaj o godz. 6 rana na jeździe 
kolejowym rad Wysźkowem wydarzyła się 
straszna katastrofa. Pociąg osobawy, jadący 
2 Wyszkowa do Warszawy sz na Sa- 
mochód ciężrowy. Na przejeździe tym nie- 
ma zapcry, п kierowca samochodu nie zau- 
ważył nadjeżdżającego poci. z powodu 
gęstej śnieżyc: Si mochód zosta! zdruzgota- 
ny doszczętnie. aucie znajdowało się 4 
обору, a minnow) handlarz drobiu Sko- 
wianek, ayn wlaścicicia samochodu 18-1е(пі 
Zarębaki, Waclaw Janas oraz 52-letni Dawid 
Dessel, handlarz, Ten ostatni cudem niemal 

| Skowronek wleczony był przez pa- 

na przestrzeni %00 metrów. Ofiarom 
kalastroty udzielono pierwszej mocy na 
stacji Tłuszcza, gdzie zajął się niemi lekarz 
Kasy chorych. Samochód naladowany był 
drobiem, cielętami i skrzyniami z jajami 
Wszystkie cielęła zostały zabide, dráh uciek 
w pole, skrzynie z jajami zostały doszczęt- 
nie zniszczone. 


grano indywid 


P.W. 1 WEF. 


w 
ywa się w 


czwartki od 


i od godz, 


dnia 20 b.m. o 
dnia 21 ban. a 
ki śnieżme na t 
a nawol w 
świetne. Śnieg 


świ 


prawdy. Nie 


lecz udało się 


ANASTAZJA: DREWNOWSKA 


DWIE POKUSY 


— Gdzie drwa rąbią, tam wióry lecą — wtrą- 
ni Barbara. 
zarzyński szukał kogoś wzrokiem wśród ze- 
branych, co nie uszło uwagi Anulki. Uprzedziła 
pytanie: 
Cioci Danki niema. 
Szarzyński ATU 1 
-— Wyjechała? «= zapytal z udaną obojętno- 


ёсїц. BE dziewezymika, po- 


«йа 


— Wyjechała — 
mu jąc się od śmiechu. è 
Szarzyński obruszył się wewnętrznie. R 
Hośliwe małpiątko — pomyślał, odwracając 
się do miej bokiem. — Wyjechała, mój Boże! Mi- 
nęlismy się w drodze. Musiała tu być jakaś awan- 
tura, skoro nie została na dożymkach. Ale chyba 
rzyjedzie na ślub Marysi? I co ja teraz zrobię? 
echać zpowrotem do Warszawy? Alima już mo- 
że jesc w Piorunowie. Niech to wszyscy... 

— $ąsiedzie kochany, kieliszek na rozgrzewkę! 

— Mój kuzyn nie był na dożymkach? — za- 
pytał Szarzyński. 

— Był — odpowiedziała Służkowa. — Wszyst- 
ko panu opowiemy, tylko niech się pan wpierw 
nosili. 

Na werandę wpadła zadyszana Nastusia. 

= Wracają — zapytana z tłumu. 


wst 


W.Sunnyyale рой San Francisco urządza 
д 3 na 


ZARZYCKI HARCERSKIM 
MISTRZEM HUFCA GRODZIECKIEGO | 
W ub. niedzielę w Wojkowicach roze- 


skie w ping-pong hufca Grodzieckiego, 
w których udział wzięło 5 drużyn. Mi- 
atrzem został Jan Zarzycki z 14 drużyny 
harcerskiej w Czeladzi, drugie miejste 
zajął Józef Górski 2 5 dr. harc., a trze- 
tie m. przypadło 
niewskiemu z 36 drużyny z Wojkowice. 
ZAPRAWA SPORTOWA. 
Zorganizowana 


powszechnej im. К. 
godz. 18,30 
pnwszechnej ne Środnli 


s 

łbywająca się dotychczas zaprawa 

gimn, Zrzeszenia została zniesiona. Ucześlni» 

cy powyższej zaprawy zosłali przyć 
da szkoły Prausa. 

RAJD KOLEJOWO - NARCIARSKI. 

Na skutek licznych zapytań donosim; 


ПІ Raid Колор 
бышы ы. ZABM тошу КАН 
dą mogli wsiąść 


Czy 


Przesądy licznych ludów przypisują 
łu księżyca szkodliwe dzialanie na 
ludzi i zwierzęta. Naukowe badamia da- 
ly ten niespodziewany wynik, że w wy- 
obrażeniach przesądnych o szkodliwość 

światła księżycowego jest przecież nieco 


że ktoć, na kogo podczas snu padają pro- 
mienie księżyca, staje 


„KURJER ZACHODNI" czwartek 16 Intego 1933 rokn. 


э. 
KZ 


=adnienic. Światło księżycowe jest (. zw. 
świafłem polaryzującem czyli przez księ 
życ odbitem i nie rozprzeestrzeniającem 
się w wszystkich kierunkach. Z tego po- 
wodn może ono owszem wywołać єрв- 
cjalne reakcje chemiczne. Bryant w do- 
świadczeniach swych nie posługiwał się 
światłem księżycowem, lecz szłucznem 
światłem pałaryzującem. Naświellane 
światłem tem mięso rybie daleko szyb- 
ciej ulegało zepenciu, niż inry kawałek 
tego swmego mięsa, przechowywany w 
normalnych warunkach. Co do innych 
środków żywnościowych — doświadcze- 
nia te wykazały ien sam wpływ pro- 
mieni księżycowych na Środki żywno- 
Ściowe wydaje się być do pewnego sta- 
pnia udowadniony. 


POKWITOWANIE OFIAR 


złożonych bezpośrednio w Administracji 


„zepelin: 


ZE SPORTU. 


ystyczna -narciarskim 
Zgłoszania na pozostałą 
miejsc, przyjmuje dr 
м Kraków Nr. 
zmą (skrót telegr, 


ualne mistrzostwa harcer- 138-55) 


„Sk 


Mieczysławowi Leś- | ny "uczestnik wa 
biór 
za  odpowiedniem 


риев miejski Кош 
owocu zaprawa sporlowa 
dwóch aśrodkach: w szkole 
Pransa we wiórki i 
do 00-0) i w szkole 
w. paniedziałki i 
18.30 do 20-е]. 


Aj т bm. bieg szailelowy 


stanie przeprowadzony. Jak 


rograny jaż zasiał 31 kr" 
kapamem. Program XI 

. |zawodów narciarskich o 
4 Zakopanem obejmuje zs 


„narciarski wyruszy 


ań: w niedzielę 19 бп. 
biegu Бокон 

otwarty; w poniedział 

W piąte 17 bim. odhędz. 

lanego biegn 52 


pociągu raidowego albo 
rodz, 18 м Krakowie albo 
40 wo Lwowie. Warun: 
raidu są bardza dobre, 
tórych — miejscowościach 
wszędzie pada. Wobec po- 


e się 


jest szkodliwe? 


właściwości, 


Е, G. Bryant. Pragnął on 
udowodniono wprawdzie, 


się lunatykiea, 
przeprowadzić dowód, iż 


— Ale! Wracają! Jeno pani nauczycielce zro- 
mej snkiemce 


biło się chłodno w j ‚ lecę po jaką 
chustkę. 

— Gdzie jest panna Marysia? — zapytał cie- 
kawie Szarzyński. 

Pokojówka teraz dopiero go spostrzegła i aż 
klasnęta w ręce. 


— Pan dziedzic z Piorunowa! O, laboga! A toć 
naszą pannę Danute porwał rządca z Depiakowa. 
Ale gdzie jej brzeg... 

Przy tych słowach zachlipała głośno. 

Co mówisz?! — ryknął Szarzyński. chwyta- 
jac ją za rękę, — Jezus Marja, mów. dziewczyno! 

— Obsknmy przyjechał na dożynki. wykradł 
kuzynkę z pośród tańczących i uciekł z nią konno 
— objaśnił Służka, — Z tego powodn było trochę 
strzelama, bo walił z rewolweru do pogoni. a ka- 
pitun Zgrzyt strzelił parę razy w powietrze. 

— I nikt jej e eni — rzekł prawie z ję- 
kiein Szarzyński. 

— Niech się pan nie boi — zaśmiała się iro- 
nicznie Slużkową. — Nie zabrakło jej obrońców. 
chnć pewnie prędzej jej zaszkodzą, niż pomogą. 
Kapitan poleciał konno, gonić wiatr w polu i za- 
brał nam dwóch parobków na najlepszpch ko- 
niach. Jeżeli ich nie ochwacą, to... 

— Jezus Marja! — rzeki głuchym głosem Sza- 
rzyński, chwytając się za głowę. — W którą stronę 
pojechali? p 

— Ja wielmożnemu panu pokażę! — zawoła- 
ła Nasiusia, wracając z kuchni z grubym szalem, 
przerzucony przez ramię. 


i Szarzy! pchnął ją w atrane samochodu. 


ję nowoczesne lotnisko z wielką halą 
У > 


wyższego powedzemie raidu pod względem 
im jest zapewnione. 

il 

а telofoniczną (tele- 
zględnie ielegra- 

* Kraków) To- 
warzystwo krzewienia narciarstwa ew Kra- 
kowie, ul Studencka 27 wroz z równocze- 
snym przekazem kwoty zł. 200 
PKO. Nr. 412-900. Karty uczesinictwa wraz | W 


biletami kalejowymi będą zozeylane na 
© zawiadowcy tej stacji kolejowej, skąd 

miar wyjechać. Od- 
Bilotu w tym ostatnim wypadku 


MIĘDZYNARODOWE ZAWODY 
NARCIARSKIE О MISTRZOSTWO POLSKI. 
Wobec przełożenia narciorskich mistrzostw 
łowiańskich na rok 1934 zapowiedziany w 
amach programu międzynarodowych zawo- 
з ciarskich o mistrzostwo Polski na 
5x 10 nie zo 
wiadomo bieg 
włafotowy 1x10 o mistrzodwa Polski ro 
dnja 1952 r. w Za- 
międzynarodowy: 
istrzestwo Pa 
łem: w sobotę 18 
m.: bieg 18 kim. otwarty i złożony, araz 


i konkurs skoków 
20 ban. bieg 50 klm, 


światło księżyca 


promienie księżyca posiadają specjalnej 


Wychodzące w Londynie pismo lekar 
skie „Lancet donosi o doświadczeniach 
jakie w tej mierze przeprowadził prof. 


środki żywnościowe szybciej paują się 
pod wpływem działania promieni księ- 
życowych i stwierdził, że szoroko roz- 
pawszechnione zdanie ta ma swoje uza- 


„Kurjera Zachadnieget, 


NA ТУО ŚW. WINCENTEGO A PAULO 
(zabawa w 


śnieżki) zlożyły następujące 


zl. p. В. Szy- 


» р. A. Li- 
s ezimiemnie 1 zł, Bezimiennie 
| zł, p. Klimaszewska 3 21. 

NA _T-WO ŚW. WINCENTEGO A PAULO 
W NOWYM SIELCU (zabawa w śnicżki): p. 
Baciemka Zdzienmicka 1 al, p. A. Jędrcas 2 
zł, Urszula Almastadtówna 2 zł. 

NA T-WO ŚW. WINCENTEGO A PAULO 
W DĄBROWIE (zabawa w śnieżki): p. Leo- 
kadja Mledzianowska-Dzikowska 4 zl. p. 
9. Wnorawski 5.50 zł, р. W. Pielrzak З al. 
NA T-WQ ŚW. WINCENTEGO A PAULO 

NIEMCACH (zabawa w Śnieżki): р. Je 
Cieślik 2 zł. 

NA T-WO ŚW. WINCENTEGO A PAULO 
W ZAGÓRZU (zabawa w &піе Кі): p. Т. Tu- 
сойкі 2 zl. 

NA T-WO ŚW. WINCENTEGO A PAULO 
W NIWCE (zabawa w śnieżki); p. Gallotów- 
na 5 zł, p. M. Gullotówna 3 zł, p. Konslan- 
ly Gren 2 zl, p. Genowefa Grochowalska 2 
zł, Bożenka Iamusówna 1 zł, Wocuś Hanus 
1 zł. 

NA T-WO ŚW, WINCENTEGO A PAULO 
W KAZIMIERZU (znbawa w śnieżki): p. 
Plichtowiczowa 4 zl. 


TEGO NIE ODDAJĄ. 


Pewien pasażer zostawił w tramwaju bu- 
telke rumu. Skoro tylk: udał 
g|się na końcową slację i zapytał j 
kondukiorów, czy nie odniesiono mu zguby. 

— Nie, odniesiona tylko togo, kłóry ją 
znalazł — brzmiała odpowiedź. 


wolmych 


na Комо 


asig- 
wylogitymo- 


konkurs sko- 


ипїда! odwo- 


folowaga 5x10, bieg szin 
fotowy dla mlodzieży i junior 


ciowych. — „Szwajcarskie Gorzkie Zio- 
ła” są naturalnym łagodnym środkiem prz 
czyszezającym, ułatwiającym funkcje organów 
trawienia. działającym przeciwko otyłości. 
Sprzedają apteki i składy apteczne. 


zbadać, czy 


— Siadaj. Gdzie panna Marja? 

— Na szosie, koło kaplicy. 

Szarzyński odebrał szoferowi kierownicę i ka- 
zał mu usiąść obok siebie. Nastusia przeżegnała 
się głośno. 

Marysia czekała koło przydrożmej kapliczki, 
Dwćch tornali paliło papierosy, rozmawiając pół» 
glosem. Na widok samochodu wszyscy wydali 
okrzyk zdumienia. Szarzyński, nie bawiąc się 
w żadne, objośnienia, zabrał ich z sobą. Marysia 
dygotała z chłodu i zdenerwowania. Nastusia okry- 

a ją szalem. 

— Tera niech panienka będzie spokojna. Tera 
ich dogonimy. Lęch toto jak djabeł. Jeno tuna, je- 
no migot! ә 


ROZDZIAŁ XXVIII. 


Kapitan Zgrzyt leciał konno szosą, która zna- 
czyła się przed nim ledwie dostnzegalną smugą 
szarości. [em trdniej było mu widzieć, że po obu 
stronach drogi rosły rozłożyste lipy. Zawiesił co- 
prawda na guziku na piersiach latarkę elektrycz- 
та. lecz światło jej nie było mu wiele pomocne. 
Oświetlało tylko łab konia i ledwie dosięgało zie- 
u. Nastawił bacznie uszu, czy nie dosłyszy tęten- 
tu kopyt, lecz naokoło panowała gł „ niczem 
niezmącona cieza. Słyszał tylko jadących za sobą 
parobków. Poczuwszy, że koń robi bokami, zwnl- 
АҢ i pozwolił im sie z soba zrównać. 


Pe 


10. „KURJER ZACHODNT czwartek 16 lutego 1935 roku. Nr. 47. 
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Dyrekcja Piotrkowskiego Towarzystwa Kredytowego Miejskiego, 


w myśl §, 82 Ustawy, zawiadamia właścicieli i wierzycieli nieruchomości rep. Ыр. N.N. 
51 — Edwarda Włodarczyka i Franciszka Józetezyka, mających obrane zamieszkanie prawne w Jęzorze, pow. Chrzanowski 
59 — Mase upadłości firmy L. M. Lifszyc i J. Fruziński, zamiesz. prawne u adw. Stanisława Jasieńskiego w Piotrkowie, 
oraz Emila Traurig, w Neisse — w Niemczech, zamiesz. prawne Katowice, Wita Stwosza 4 u Saula Hercigera. 
ESA Bronisław А АН а ШШ Марс а Күс К ООА СШ 
422 — Spadkobierców Їска Hersza Meitlisa: Arona Meitlis, Abrama-Mordkę Meitlis, Elkę Majerowicz, Ajdlę Dabrzyńską, 
Fajglę Kestenberg, Frajdlę Dobrzyńską, Hendlę z Meitlisów Мейіз, Frymetę z Meitlisów Meitlis, mających obrane 
zamieszkanie prawne w Będzinie, ul. Małachowskiego Nr. 8 u Joachima Meitlisa, jako nie mających w hipotece 
zamieszkań prawnych, ani rzeczywistych, że nieruchomości poniżej wymienione, na zasadzie $. 78 tejże Ustawy, 
obciążone pożyczkami T-wa, za zaległe raty będą sprzedane przez licytację w Kancelarjach hipotecznych niżej 
wymienionych. 
Źbiór objaśnień i warunki licytacyjne dołączone zostały da odpowiednich ksiąg hipotecznych i mogą być 
przejrzane w Kancelarjach Wydziałów Hipotecznych, lub w Biurze Dyrekcji. 
Wadjum licytacyjne winno być złożone w gotowiźnie, lub w listach zastawnych Piotrkowskiego Towa- 
rzystwa Kredytowego Miejskiego po kursie giełdowym dnia poprzedzającega licytację, z kuponami bieżącemi. 
Gdyby w dniu do licytacji wyznaczonym sprzedaż nie doszła do skutku, zastosowany zostanie §. 96 
Ustawy Towarzystwa. 
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